
• w godzinacti ~łudni.owycb 
oowróctl do kraju z Nowel(o Jor· 
ku, gdzie uczeslnlczył w nadzWY· 
czajnej sesji ONZ - prezes Radv 
Ministrów, Józef Cyrankiewicz. 
Na lotnisku witali premiera człon 
kowie kierownictwa PartLi l rzą. 
du z pierwszvm sekretarzem KC 
PZPR - Władysławem Gomułka 
• Wczora1 późnym wieczorem 
cza5'1.1 warszawskiego, Po zakoń
czeniu konferencji w Glassboro. 
premier Kosygi'll udał sle do No
wego Jorku, l(dzie WYStaoll na 
konferencjd orasowe1. na które1 
przez 1,5 godziny odpowiadał na 

lydanle A 

pytanła dzlennłkany dotyczące 
szere1n1 r.aJ?adnień miectzynarodo-
wych. 

W W KC PZPR roa:poczeła się 
dziś narada sekretarzy ekono
micznvch k"omitetów wojewódz
kich narttt. Obradom on:ewodnl
czy zasteoca członk„ Biura Po
litvczne12;0. -kretarz KC PZPR. 
ą„leslaw Jasz~zuk. 
• Premier Indii, oanl tndln 
Gańdhl ośw!a.dczvła na konferen
cll Partl1 Konl(resoweJ. że tndia 
Tlle '!'.l?adza sle ze stanowiskiem. 
na tlOdstaw!e którel(o okupuje sie 
siła zabrane ziemie. Była to alu-

SKRGT NAJWA?NfElSZ'ltH DEPESZ 
Z KRAJU I ZE SWIATAE<CQ ·l:J 

zla do a~es]I tuae'łskieł na '&a· 
te arabskie. 
W W sobote rozo~llł ste w W. 
Brvtanil „Tydzień Wietnamu". W 
eałvm kraju odbvwa1a sie demon 
straele t wiece orotestu orzeciw· 
ko amerykańskiej a2res}I w Wiet 
-amie. . 
W Prezydium Komitetu WSJ)ółpra
cy Gospodarczej z Zagranicą ren-

na-tl'Zyllo 211 'lim. boi:lstaW.Owe za
l?ad nienia koord'.17'1'actt planów 
rozwojowych Polski I lnnvch 
krajów RWPG. zagadnienia tP 
bedą !rtanowiłv l?łówny temat 
obrad kole1nego tlpcowel(o t10sle
dzenia Komitetu Wykonawcze20 
<>WPG. , 
W Artyleria DRW w i>rowl·nejach 
Quang BJ.nh I Thanh Hoa trafi-

ła w dniach 22 I 24 bm. dwa ame 
rykańskie okrety woJenne. które 
ostrzellwałv wvbrzt!ie Demokra
~ne1 Republiki Wietnamu. 

Artyleria DRW trafiła !ut 40 a
mervkańskicb okretów wo1en
nvch. 

• Artyleria Demokratyczne1 Re>
oubll kl Wietnamu trafiła znowu 
dwa okretv amervkańskie, kt6r<' 
ool?walcilv wietnamskie wodT ·ie
rvtorlalne„ Jest to jut 40 WVl)a· 
dek uszkndzenta orzez a!'tvle!'le 
DRW okretów amerykańsldoch od 
26 lute.1?0 bt'. 

• Departament Ol:irony USA oo
dal oficjalnle do wladomośet. tt 
w conledziałek wolska obrony 
orzeclwlotniczeł ChRL zestrzeliły 
~merykańiokl samolot wolske....,, 
tV'Du · „Phantom". Samolot zestrz• 
łono 50 km na oołudnie od cbiń
•klej wYSPY Haman. 

• 28 bm. w Ml nisterstwle Spl'MV' 
Za2ranteznyeh NRD w Berlinie. 
'.)dbyła sle urocz:vstośl! wvmtan:ir 
1okumentów ratvflkacvlnveh u
kładu „ t>rz:v1atrrt. wsp6łpracv ł 
""78~<'mne1 oomoc:v. zawa:r~ 
mJedzy PRL „ NRD 15 marca br. 

Cena 51 111 Posiedzenie .komisji Rozpoczął się drugi tydz~eń 
KC PZPR obrad nadzwyc_za91ne1· ses1i · ZD RZ 

Wtorek, 21 ar.erwea 196'1 rot11 
Rot XXII Nr 150 (63881 

DZIENNIK 
tODZKI 

da $praw rad narodowych 
Pod pl.'zewodnictwem człon 

ka Biura Poli•tycznego. sekre 
tarza KC PZPR - Ryszard" 
Strzeleckiego obl.'adowała w 
poniedziałek komisja KC ao 
spraw !.'ad narodowych. Głów 
nym ~€matem posiedzenia by 
ła ocena pracy oal.'tyjne:I w 
zakresie realizacji wytycr.
nych partu dotyczących u
spra wnianla admini9tracli tere 
nowej. ze szczeeólnym uwzgled 
nieniem uchwały VII Plenum 
KC. W obradach uczestniczyli: 
członek Rady Państwa - Ju 
lian TokarE=ki t wicepremier 

W poniedziałek rozpoczął 
się drugi i;ydzień obrad nad
zwyczajnej sesji Zgromadze- · 
n:a Oeólnego NZ poświeconej 
likwidacji n a :;teostw agre;;jl 
rzraela i niezwłoc.:nemu wyco 
faniu wojsk izrael:;kich za li
nię rozejmową. Na posied.ze
niu orzedoołudniowym pierw 
szy zabrał dos orzedstawiciel 
Neoalu, P. Katri. 

Podkreślił on. że kO!lltynuo
wanie okupacji terytol'iów 
arabskich przez woiska ~rael 
skie ni~ ma żadnego uspra
wiedliwienia i nie może przy
czynić sie . do zapewnienia 
trwałego Pokoju na Bll.>kim 
W<chodzie. 
Następnym mówcą był mi-

ni;,ter spraw zagrarucznycll 
Al9anii. Nesti Nase. 

Nikołoi Podgorny powrócił z Kairu 

z„non Now~k. 

-----------·--------------------------------------------------------------------------------------

Premier Cyrankiewicz 
powrócił do Warsza.wy 

W poniedziałek powrócił z 
Noweeo Jorku do Waxszwwy 
prez€.s Rady Ministrów Józef 
Cyra.nkiewicz, który przewod 
niczyi polskiej delegacjj na 
sesji nadzwyczajnej Zgroma
dzenia O!!ólnego NZ. po5wię 
ronej pr_oblemowi blisko
wschodniemu. 

Na lotnisku Okęcie premie 
ra J. Cyrankiewicza w'.tali 
członkowie najwyższych władz 
partyjnych i pań~wowyeh . 
Władysław G<>mgtka. Stdan 
Jędrychowski, Zenon Kl~
ko, Eugeniusz Svr. Franci
szek Waniotka, Piobr Jar<>sze
wicz, S tefan Ignar. ZenQ!l No 
wak i ministrowie. 

Posiedzenie wojskowej 
komisji rozejmowej 
UJ "orel 

W ponfodzfałek odbyło 9ię 
w Pa.nmundżonie kolejne po
siedze.nie woj1>kowej komisji 
rozejmowej ~ Kored., 

Strona koreańska zaprote
stowała zdecydowanie przeciw 
ko gwałcen1u l>l'zez ameryka
nów porozumienia rozejmowe 
go oraz ostrz€iliwaniu tei:yto
rium KRL-D. Jak ośw iadczył 
główny delegat strony koreoań \ 
skiej genernł - major Pu 
Czoun Huk. w dniach Od 17 
do 21 czerwca br. S>trona ame 
rykań&ka osiem razv otwiera 
ła ogień wystrzeliwując około 
4.000 pocisków. Pak Czoun 
Huk zażądał aby USA ukaoria 
ły organizatorów i ;;prawców 
t~cb pro~kacyjnych działań. 

Oficjalne potwierdzenie 
nominacji arcyb. K. Wojtyły 
na kardynała 

Papież Paweł ViI podał ofi
cjalnie w poniedziałek wi.a
dOmość o nominacjj 27 no
w~h kardynałów. których 
nazwiska. ogłoszono już przed 
mie>iącem, Wśród nowo mia
nowainych znajduje się arcy
bi; kuH Kra~owa Karol Woj I 
hła. 

Nie można liczyć na poprawę stosunków radziecko-

amerykańskich dopóki USA dokonu~q agresji w Wietnamie 

Konf erencia prasowo A. Kosvginol 
z udzi!ałem 800 dziennikarzy z całeeo świata 

Wśród przeszło 800 dziennikarzy z 55 krajów świata, 
którzy w niedzielę wieczorem ucze&tni.czyli w konferen
cji prasowe; premiera Kosygina w ONZ. panowała 
Zl!Odna opinia, że była to jedna z najciekawszych . naj
bardziej rzeczowy~b illllprez tego rodzaju na terenie 
ONZ 

K 
onferenc)a szefa rządu 
r<1ózie<>k1ego trwała peł
ne oo minut i t.ransmHo
v.-an.a była pn:eiz 3 n.aj

więk.sz'! stacje telewi2yine USA, 
co OZ<'&CZa. że Doglądał.o Ją po
n.ad 'l'O mJin osób w Stanach 
Zjedftocoo-nych, 

P«'en!:er Kosygift w .swoim 
ośw:iad<-zen:iu na początku kon
ferencji prasowej - pow1ectz;ał 
m. in. - Wia<iomo, że Zwią
zek fuio.zieckl pode}mował nie 
m<Mo !<.roków d'ia z.apob\eżema 
W<>,inie na ~liskim wschod~1e, 
a.J.e wysiłki te nie ~kończy.ły 
się pu:nyślm.ie. lzrael dokonał 
a.gresji i wo}na wybuchła. or
ga.ni,zac.;e N_;irodów Zjed.noczo
.!1~h. wszystkie narody, wszyst 
kie p.:ństwa, powLnny ezy.nić 
W'9Zy~dlo co możliwe, aby woj 
na n.a Bliskim WschC>d.;;ie nie 
została wznowiona i nie nabra 
la i-z.cze większych rozmia
rów. 

Istatl•">j<e w świecie rówme.t 
niema~„ i/n.n.ych problemów, któ 
re wywołują na.p1_ęc1e. Do rnch, 
oezywiscie, na.Jeży prżede . 
wsz.ystl!. :m w-0}na w Wien.amie.. 
Ni.,......ai<>ź.,.!e od tego, że wo.;nę 
tę pGtę.piaj ą wszyst.Jtie postę
!>OWe ~:ły na świecie, nJezależ
nie od tego, że narody dorna
gaJ11 ..tt; bezWarunkow~o wy
cotan;,; wojsk amerykańskich 
z Wietnamu, wojna ~rwa. Rząd 
-Stanów Zjednoczonych kcmty
nu'1je a.gr.esj~ pr:reciwok<) na·ro
dOIWi wietnamskiemu. 
Jesteśmy -:>rZ'ekonani, !e na

ród w'f'Jtnamsk.i dopóty n,ie za
niecha zaciętej walki przeciw
ko obcym agresorom, oopóki 
agres<>~ nie opuści z.iem! wiet• 

· na.msk:ej; narOdoWi wletnam
·skl~ u będzie w tym bez
wzglę<ro.ie pomagał Związek Ra 
dżieckl i Inne kraje soeja.Ji
stY'C2Jfl,e. wsrzystk~ pOStflpowe 
siły n.11 świecie. 

Je..te&my przekonani, !e zwy
cię&two w teJ walce odniesie 
naród wietnamski, 

PodcUIS pobytu tutaj W 
-"iązku z sesją zg.romadzenia 

Ogóln~. odbyliśmy dwa 9!>Qt
kania t prezy~nem Johnso
nem. IY.>dcllas których, Jak już 
inform0wano, toezyła się d~·
skusja nad szeregiem proble
mów. które interesują Zwi ązek 
Radz~iti l stany Zjedn.nc-ro-ne. 

Premier A. Kosygin zacyto
wał :.U .swoje oświadcrełlie na 
tern.at spotkań z P'l'ezy<.tentem 
J"ohnscnem, przekazane pr-as!e. 

•• Str<;ny '?l"Ledstawily swoje 
stanowi•ka w zwią-z,ku 'I! sy
tuacją na Bliskim WschO<:lrzie. 
Ze st~t'nY Radzieckie] oswiad
cumo. że obecnie glówną spra
wą jest d<Jprowadz:enie do n ie 
zwlocz:iego wycofania woj<>k 
Izraela. który dO<!>uścił się agre 
sj! pnociwko państwom arab
skim. za l inię rozejm<>wa 
stwie.rdza oświadc?.enie - jest 
to st>rawa kluczowa dla pr;,y-
wr6ceri~a pokoju . na Bliskim 
Wsch'l~Z<ie. Znajduje sie oo.a 
w centrum uwagi nadzwyczaj
nej so;,„ji zgromadz<>ni.a Og61111e 
go N'>: I powinna n ie•wlocznle 
znal<>źt pozytywne razwiazan=e. 

W 
ymi.a-na poglądów w kwe 
stu wietnamsk iej pon-0w
nie wykazała głęboką 
rcz.bież.noSć w sta.nowi

Slklu 'Z -viązku Rad7.1eck1ego i 
USA. Z« strony radzieck1ej pod 
kreślan.0. że uregulowanie ?ro
blemu w:iellnamskiego Je<>t mo
żltwe jP.dynle pod .warun.kńe.m 
z.aniecti.a.ni.a bombardowań tery 
tor1um DemokratycmeJ Repu
bliki Wietnamu ! wycofania 
wojsk amerykańskich z Wiet
namu :>0łudn1owego. 

Obie st>rony potwierd.:iły, :ile 
nważ.ają za sprawe ważną jak 
najsrzybs:ze os1ągn.fęeie porozu
mien!A eo do zawarcia między 
n.ar odic>Wego układ.u o nleroz
pr.:estc-7enia.ni11 t>rotń jądor-oweJ. 

Podczas rozmów dokonano 
szero.i<;ego przeglądu dwu.stron 
nych stosunków radziecko
ameryl<ańskich. 

w •vmie, spot•kania umożli
wiły nądon Zwią.zku Radzie
ckiego i USA przedstawienie 
Ich s~anOWisk wobec dy„kuto
wa.nycll problemów, co - 2lda 
noiem <.bu st.roOl - jest M>ee2ą 
po2y>tec2.ną.. 

łmT, że miDJSLrowte spraw za. 
granicznych ZSRR I USA bę· 
dą utr4ymywać kontakt w to· 
ku obrad nadzwycząjneJ sesłi 
Zgroma<izenia Ogólnego NZ, 
w eełu dals-zej wymiany poglą 
dów na sprawę sytuacji aa 
Bliskim wschodzie. 
Jeśli chodzi o problem wiet

namski. to chociaż omawiali
śmy i;o dość długo, Jednak 
jak •"'-'ierdziłem w moim o
iwia'd•:zeniu, w stanowiskach 
ZSRR i USA w kwestii wiet
nams'l<ieJ ujawniły się ponow
nie .:lęhokie rozbieżnoki. 

W '"ku Odpow1e<tiu a.a chllsze 
,py1an1a dzie.wukauy dl>l.Yezące 
rozay,,h a.spekLów konfliktu 
aa Blisitim \\< SCbod.z.i.e otaz S't-0 
sunkóv; ZSRR - U6A premier 
Kosygia oświadczYi m. in.: 

oce·niamy . obrady Zgro111adze
nia O;;ówego w p;.,rwszym tY
&odniu ,µ.ko pozycywne. 

1'otwl1>rdza to naH po&l~, H 
ONZ p•>WIO.Da pow:uąć uchwalę 
o wycola.niu wojsk izraels.lucb 
pon.ie„,,.:;; dalsza zwłok.a w roz
wi4za.n•" "tej .kwenli kryje w 
sobie n.;ebezpieczeństwo wybu
chu uowej wojny. 

PY fANiE korespon.de.ma 
amerykanskie,go towa.rzystwa 
ra<i.1owego i tele~yjneg<> „Na 
tional Broadcasting .:System": 
Czy ll\\.;iiża pan, że w .wyni.ku 
pań,,,:ktcb rozmów z prezyden
tem J '>hnsonem powstała m()· 
ilLwośc szybkiego zakończenia 
wojny w W1et.namie? 
ODi'OWIEDŻ: Yego bym Die 

powiedz-i.al. 
A oto fragmenty Odpowied:al 

Ud.zi~Ju1yoh przez premiera 
Kosygmc. na dal>sze pytam.a. 

- Ni~ można Uczyć na po· 
prawę stosunków rad"Ziecko
amerykańskicb, dop6kl VSA do 
konuJa agresji przeciwko Wiet 
namowt. 

- Je~li chodzi o system :ui
tyrakietowy, to uważamy, że 
należy rozpatrywać nie spra
WV systemów antyrakietowych. 
i:;dYż syHem taki nie jesr śro.i 
kiem a.gresji, czy napasc1. lees 
środkiP.ru obrony przed napa· 
śc1ą, należy rozpatrywać cało· 
kS"Ltałt problemu rozbrojenia, 
tj. lil>:w idacji zarówno br<>ni 
ofensvwnycb. ja.k I obron.nycb 

Nagrody NOT' za wybitne osiągnięcia 
w dziedzinie techniki 

P rzeo •owa<lziliśmy pożytecz-
ne ':'~zinowy ~ sekretarzem ge
neraln"'1ll ON2' U Than.tem 1 
pnew,.;..;niczącym Zgromadzenia 
Ogólnego p. Paźwakiem. któ
rym chciałbym podzi~kować za 
uwage poświecona nasze! de
legacji. 

- J""!Ui chodzi o układ o ni• 
rozprz..strzenianiu broni ją.dr" 
wej. to uważamy, te dokonano 
w tym kierunku znaczn,ego po 
stępu I jak stwierd„ilem przed 
chwilą w swoim oświadczeniu. 
nadal pruujemy, aby doprowa 
dzić do ostatecznego rozwląza· 
nia te@o problemu. 

- Sadzę, że jedną z akcjl, 
która uzdrowiłaby sytuację w 
itwiecie. byłoby podjęcie przez 
7'J'oma:benie Ogólne NZ u-

W bi<>żąrcym ro.Jtou 'llO!ltan11 ( A) Dalszy eiiu;z na str. 2 

Po powroeie " Kairu prze
wodniczący Prezydium Ra
dy Najwyżs'l!ej ZSRR N. 
Poilgomy witany jest n& 
moskiewskim lotnisku orzez 
sekrdat'za Generalnego KC 

KPZR L. Breżniewa. 
(CAF tęlefoto) 

Powrót deleg1cji. 
Sejmu PRL 

TURCJI 
. . 

z 
Delegacja Sejmu PRL, na 

CZEie z mHsza.łkiem Czesła

wem Wycechem. po tygodnio
wej wizycie w Turcji powró
ciła w poniedziałek do kraju. 

Ma.r~łek Czesław Wycech 
w wypowiedzi udzielonej na 
lotnisku orzedstawicielt>wi 
PAP i Polskiego Radia s.twier 
rlz.ił m. in.: - wizytę sejmu 
PRL w Turcji uważl!-m za po 
żvteczn v krok n·a . drodze clio 
zacieśńieni a stosunków mię.dzy I 
obu krajami. . 

Przeprowadziliśmy rozmowy 
pol!otycz.ne z turec~imi pa.rla I , 
mentarzystami I z mężami 
stanu. W c@sie tych rozmów 
mówiliśmy dużo o wzajem
nej potrzebie rozszel.'Ze~ia 

współpracy pol.sko-tul.'eckiej, 

o konieczności utrz_ymania po 
koju i p0ko}owej ~półpracy 

narodów. 

1111111nu11mn1mnmummunnnnnllllllllfl1 

A. Kosygin 
udał się do Hawany 

Przewodniczący Rady Miru
&brów ZSRR. A. Kosygin. ~ 
puścił w poniedziałek Nowy 
Jork i uda.ł się do Hawany. 

Premier Kosygin 
przyjął 
prezydenta Syrii 

Przewcxlniczący delegacji 
radzieckiej na nad!Lwycza~ 

.se.sje Zgromadzenia Ogólne
go NZ - premieto Kosygin. 
- l>ł'Zyją.l w ~edZiałek ~ 
zyden.ta Syrii, Nuredd.ina 
Atasi i prz_eprowadzi.ł z n.im 
przyjaciels:\!:a rozmowę. 

27-29 bm. 
„D1i · elektretech11ikl · 
fr11e1skiej11 w Pelsce 
~ bm. rozp<>czynają się w 

W.a.r.szawie „Dni elektri:>teclmi 
ki francuskiej" zorganizOllfa
ne przez stowarzyszenie Elek 

· tryków Polskich Pl'ZY w~pół
. udziale · Stowarzyszenia Ele\5-

tryków Francu>kicb i syndy
ka tu pi;"zemy-9łu ęlektrotech
nkznego we Francji. Z okazH 
tej odbędzie si.e ·w Pał~ 
Kultury l Nauki w Warsza
wie trzydn.ipwa konferen~ja 
naiukowa. · 

Kary imlerci 
za. us.iłowanie 
zamachu stanu 
w Syrii 

Specjalny trybunał wojsko 
wy w Damaszku skaml ·na 
karę śmierci majOl.'a Saljm 
Hatuma i Badra Dżumaa 2l!1 
udz:•a.ł w nieudanym zamachu 
sianu 8 WI"ZEśnia 1966 !.'Oku. 

Hatµm I Dżumaa. którzy 
zbiegli .z Syrili w ub. !;'oku. 
J>ł'ZYb:yli nielegalnie do kra
ju w czasie konfliktu z Izra
elem t podjell oonownje dzia
łalność wyWTotową • . 10 czerw' 
ca za>tali on! ujęci przez sy
ryjskie władze bezpieczeń
stwa 

prizyzn.one po raz piel"WSzy na
grody r."'OT za wybitae 06iąg
nięcia w d11:iedzirue tecnniki. 
Wysokość nagród lnd.yw1dual
nych I stopnia wyno.s1 2ll tys. 
złotych. II stopn.ia - Ili tys. 
zło\yct> a zespołowycb - od
powie-In w 4-0 i 24 tys, złotych. 
Do icb przy-..na.wania upowaz. 
nic.no Wojewódzkie Z<iirządy 
NOT. llość d<>rocznych „agrod 
jest nieograniC'ZO!la 1 zależeć 
będzie od liczby na}wybitnieJ
s zych l'."NłC, zglo.szonyoh do u
Clział·U w konJ<ursie. 

Ocenie mogą podlegać prace, 
WY'kona ne w okre<>ie od l><>C'Ząt 
ku 1966 roku do chwil! obec
nej, a ni.gdz;e d.otychczas nie 
nagrarł1Zane. Wyjątek w tym 
wzglęclzi.e staonowią n~.groozone 
tU'Ż pi-nje.kty racjonallzatoi:-sk1e. 
Na·tomi;.st na.grada NOT nJe u
mcżliiw;a starania się o inne
go l"O<'lzaju wyrótnlenla. 

Na!!>te"'1.le ?remier A. Kosy
gi.,n odoowiadal na pytania. 
Pytanif' przedstawiciela „Press 

Trust of India": Panie premie
rze, o-dbył oan dwie. długie roz 
mowy z prezydentem Johnso
nem. Jak ocenia pan perspek
tywy sytuacji na BI iskim 
Wsch'lc!zie i w Wietnamie w 
świetle tych rozmów? 

Udana impreza ,,Dziennika'', G d··" „ war 11 .,Esłradv" 

Tegor0<>1J11a tematyka kon-
kursu '4!st baT-dZ-O szero·ka, jej 
hasło brz.m1: „No- konstruk
c je i oechnologie". WniOSiki e 
pr~yzn :; n le nagród składają ko 
la uJdadowe stowa.rzy:,-..zeń 
NOT-ow sk ich w uzg<>din.ieniu z 
l::iero·w!;.lctiwem zakładu. Ter
mjn skra da n i a \'1ni osków w SE

l::retat"';ieie W-0j. Zarządu NOT 
'l!Plywa z d.nie·m 30. vm. bl'. 

Powołano już pre::yd!um Wo
JeWQd,d<ie<go Komi1etu Nagród 
NOT;- r.a którego czele stanął 
mg?" til2' K. Teslawsk1. UTOCZy
st<>ść "·ręezen !a nagród odbe
d'Zie 9\ę w d'n·iU 12 grudnla br., 
w roenl..icę powsta.nia NOT. 

M<>:ima wnosić, że nag.rody 
NOT-owskie &taną się jeb'ZCZ" 
jednym, skutecznym bodźcem 
aktywlzuJą.cym n.asze środowi
sko r.aukowo-tecłbni-czne. Ni<'
wąipt\'~ie ?rzycizynlą się ooe 
rówin.iet do dal&z.ego wzrostu 
autorytetu stowarzys.:eń inży-
n.ierów i tecbni~ów. (be) 

OJ>POWlEDŻ: Przy wymianie 
!>Oglądów 0 . sytuacji na Bli· 
skim Wi;chodzie n.ie osiągnęli
śmy l)OrMumienia z p. John
'"""f>m w najważniejszej spra
wie - n;ezwłocznego wycofa
nia wojsk izraelskiell. Jego 
punkt widzenia polega na tym, 
iż należy rO'nJlatrywać cały 
komp!•~ zagadnień zwląza--
nych z sytuacją na Bliskim 
Wscboo,.;e, MY zaś uwatamy, 
że ob1>rnie trzeba niezwłocznie 
wycofać wojska izraelskie z za 
jętY1'b przl'!Z nie terytorió"'. 
Jest Io bowiem w tej chwil! I 
zadanie kluczowe. Postanowili-

Gitara i boks·erskie rekowice 
O lbrzymi sukces festi

walu opoh!ciego potwier 
dza starą prawdę, że 

wi€lotysięczne rzesze naszych 
radiaków pasjonują się dziś 
piosenką. Z kolei temperatu
ra. panująca. n.a meczach bok 
senkich, mów' o ogromnej po 
pularności tej dyscypliny spor 
tu. A gdyby ~ skrzyżować 

rękawice bokserskie z gi,tarą, 
czyli zorganizawać imprezę, 
która w równym stopniu zain 
teresowałaby miłośników ri-n
gu i przv.iaciół e&\rady? 

Taka właśnie myśl przyświe 
cała organizatorom wczoraj
szej impr€zy w Łódzkim Pa
łacu Sportowym, zain~iro
wa.Iiej ;,-:>rze?; redakcję „Dzien 

nika Łódzkiego". KS „Gwar.; 
dia" oraz Estradę Łódzką, 
które wychodzjły ze słusznego 
założenia, że sport to nie tyl
ko walka. ale również kulm 
ralna rozl.'ywka. 
Połączenie sztuki ze spor

tem okazało sie przEd>ięwi~
ciel'!l bardzo szczęśliwym 

(BI Dalszy ciąg o.a ~t.r. 2 





Rozwiqzvwanie.„ na supelki(1> 

Jupiterów nie było. 
Fotereporterów także. la 
pierwszych stronach ga
zet nie akażą się ed
świętne zdjęcia - przy 
pracy. Uśmiechnięta 
twarz. la głowie biała 
(wyłącznie) chusteczlla, 
p rosło spod igły i że

lazka fartuszek. Tak 
sielankowy obrazek jest 

WIELKA 
REWIA 

Na nic tu fotoreporter. To 
nie byłyby odświętne zdje
cia. 

" 
Iskra" 

piękny okręt 
mkolny Ma.cy
na.rki Wojen
nej wypłyną! z 
Gdyni w kolej
ny rejs po Bał
tyku. 

CAF
Ukłejews~ 

.iłtll1~~~t~~»--:- ·~~r~·~:~~'~*'*'~ 
, ' 

·, 
, o\ -.,„ 

, 
aa razie 
szłości. 

melodią przy-

Pyta pani jak z rO'Zmia
ramL Nie bez przyczyny n.a 
zwain<> t.o pomies=enie do
mem mody. Każda pracowni
ca. jeśli ma czas, wybierz<> 
sobie coś, co mniej w.ięcej 
na nią pasuje. Zamaiwiamy 
r01JIDiMY wieksze. Po pierw
szym. drugim. traecim pra
niu, ubrania &ą aku!ra1t. aJbO 
i tak za małe. 

W „Feniksie", w wyikoti
cza.lni i pakowa11!1i., rzędy ko
biet w saity.nowych fairtu
chach. Tutaj procedura bvln 
podobna jak w iJnnych zakl;, 
dach. Najpierw zamówiono 
n<JIWe wzory farliuchów drę-

lich<l'W)'ch, potem wot:>cc ':l•••••ll••••liiiliiiiiiiililll•••••••••••••• z.decydowamego sprzeciwu za 

P ;rządka z ZPB im. I>ziel' 
żyńsk!iego nie słucha mo
jego pytania. Nie ma 

Zt'€'S"llt.ą czasu zajomować sie 
"takimi błaih-OIS'tkami jak wla
S'lly strój. Podarty? An.o dTZe 
S"i.ę. Kret.on órz.e się w ogóle, 
a przy pracy w sz.czegole. 
Brudny? Ano brudny. Od
dać do zakładowej pralni, w 
podrą jeszcze baroziej. Sa
memu uprać - ootatnio ni<> 
było &pooobności. Rok ju~ 
chodzę - mówi. illlna. Powin
llli dawać nowe. kito :ieh tam 
wle, kiedy d'ad!Zą •.• 

Robimy oo możemy. Ter
min zużycia odzieży roboczej 
mija w lią:>cu. A my już od 
pocJZą>tkiu czerwca wymienia
my facr:.tudly. Troch~ ruielegal 
nie.„ Niieleiralna. jest tu w 
pewnym sensie nOO'IDa, któ
ra \>l"'.i:e'Wliduje używa.nie o
d"llieży drelicli~j. A w cire 
licha.eh nikt u nas chod7-lć 
Die choo. Ciężkie, sztywne. 
gorące. Dajemy wJęc, tam 
gdzie najg-Oil'S?Al warunki, po
domk!i kll'et.onowe. Uda.je nam 
się dzięki temu poprawić wa 
ruoki pracy ~ści załogi, nie 
jesteśmy jednaJt w sta.nie 
zmieniae norm. A kiret.on jest 
dużo słabszy od drelichu i 
nie wytrzymuje rocznego u:
żywania - wyjaśnił na wste 
1>1e ~y!ty ~lit sekcj1 
bh,p. 

„1Dam mody" 2lPB im. J'. 

- Robimy oo możemy -
ponawia i<nSipektor bhp. Za
mówiliśmy bard'ZJO dużo ni>· 
wycli, lamsowainych W'ZJOrów 
odzlieży roboczej. Nie wid:z.ia
la iólł pani. w salach. Pra
wda. · Są z drelichu. O - tu 
Jeżą. Polecam ten „rewelacyj 
ny" model: '1-2-20-30. kryte 
zaoięcie na całej długości z 
tyłu. Idealny do ~acy.„ Ni<"
stety nie mamy eb.lotów dla 
specjalnych rozpinaczek i ~
pinaczek. Tego fartucha, mi
mo, że wzór nie jest taki zly, 
też nikt nie chce. Gorący, 
~ztywny, nieprzewti.ewrny. O 
tym, że lmpiHśmy ostatn!'> 
800 sztuk kiretonowych podo
mek nie J>OWinienem pani mó 
wić. Legalnie i lojalnie po
winienem ca.tą 7..&ł-og-: ubrać 
w nowe drelichowe ubrania. 
„Po lud7Jku" nje mog~. 
Sam bym w czymś takim 
nie wytirzymaJ 8 godzi.n pn.y 
ma_w.ynie. Mężczyźni na drP
lich nie narzekają. Now<! 
wzory ~h ubrań są rzeczy
wi.OCie udane. Jedynie but.y 
nie zdobyły U11.1namia. O t:> 
właśnie - dl'ewn.ia>ki. Mają 
trochę racji. Normalne. le;;:
k.ie, skórzane obulW'ie na gu
mie jest na.wet tań~. Wv
jąłJkowy t<> jednak rarytM. 

* * * 
Z piętcr:a na piętro, 11: ha~i 

do ha.li, z .zai!Uadu do zakla
du. Wicika rewLa trwa. W 
jednym z oddziaJ&w „Gumńw 
ki" pa.n kier<>wnit'k chciał, by 
pra.cowinice laón.ie wyglądały. 
Uszczęśliwiono je niebieski
mi farbus"ZJkamL A na bleV
cie p-0 godz.ilnie pracy ~be. 
czarne plamy. 

łogi - poruszono niebo i zie 
mię by kupić satynowe. Ko
biety z „Feniiksa" usprawie
dliwi.a.ją swoją niechęć do no 
wych ubrań względami.„ m
teresu zakładu. Drelicłl jest 
mywny i chropawy, produ
kowane w „Fercik&ie" pońc~o 
chy bardzo delikatne. Jeden 
niewwa:buy !f'llch i oczko leci . 

We wszystkich rozmowach 
zdecydowanie kł'ytykowa.J\o 
nowe wzory od'l.iieży roboc:z.ej. 
Pomi.iająe pewne absolutme 
niefunkcjO'Jl&lne modele, naj· 
więcej zastrzeżeń dotyc-z.yło 
tkanin z ja.kich odzież jest 
s-i;yta.. Sztywny, gorą.cy i kur 
czący się drelich Die 7Jdobyl 
powodzenia. Taki podstawo
wy, generalny wniosek wy
oiągnęliśmy z zorganizowanej 
na własną rękę, ale nie na 
własny tylkG uiytek, wielkif' j 
rewii fabryC?.nej mody. Wszy
st.kJch wni-06'ków na podstawie 
tylko rozmów i obserwacji 
nie sprecyzujemy. A jest rei:! I 
sporo. Tym ba;rdziej. że ofi
oja.lnie problem odzieży ro
bOczej uoood'l.i = rozwJlłZ'l
n.y(?!) 

IWONA SLEDZIŃ'SKA 

Mi~dzy nami 

rodzicami 

Siedem 
grzechów 
głównych 

SOS dla 25 tysięcy --------------------w • • 
stronę zrozum1en1a ... 

W ubiegłym roku 150 s:ta 
ru~zków. pozostających 
~ Ol?ieką Wojewódz

kiego Komitetu Pomocy SPQ-
łecznej, zaproszono na 2-tygod 
niowe wczasy cl.o Sulejowa. 
Dla wielu z nich był to w 
ogóle pierwszy prawdziwy u
rl0p w życiu. Nie trzepa mieć 
specjalnie bujnej wyobraźni, 
by uzmysłowić sobie. ja~ bar 
dzo byli uszc_zęśliwieni. 

W ostatnim czasie. z inicja 
tywv Łódzkiego Kom:tetu Po 
mocy Społecznej. prz~ udzia 
le licznych in,tytuc}i i orga
nizacji, zwołano B!>f"Ci alną 
kon:ferencję w cen t.ral111ym 
więzieniu. Temat: opieka nad 
ludźmL opuszczającymi mury 
zakładów l<;ał'nych po odby
ciu wyroku. Ale opieka. roz}!
mia.na ina.cze; niż dotychC?..as, 
aktywns!e. Poprzednio były 
wiezi~ mógł licz:vć na pomoc 
PKPS. jeśli zgłosił się tam z 
wlJasnej iini,cjatywy. Obecnie 
natomiast opiek.il postpeniten 
cjarna rozpOCZY'Jla się il:iż na 
miesiąc przed OIJ'USzczeniem 
więźienia. Przygor.owuje s!ę 
dla więźnia dokumenty, miej 
SCE w szkole lub zakładzie 
pracy. odzież I pieniądze Da 
pierwszy okres wolności. by 
mógł oo od razu zająć swe 
mi~.sce w życil! SJ;>ołecznym. 

Te dwa . p.rzyboczone µo
wyiej prztfkłady ukazuja rorz 
ległość zaintere-~owań i form 
pracy młodej. ale )>r'ęilnej or
J!ani-zacji, jaJsą ie>t fylski 
Komitet Pomocy Społecznej. 
W ponad 7 tysiącach kół tere 
nowych w całym kraju sin~.-

pia on 71% tysięcy członków i 
iwiadęzy eo roku pomoc w 
granicach 145 milionów zło
tych. 

Niedarw-n.o w Wa1~iw.ie od
był si~ II KraJowy Zja!ld 
PKPS. PI"asa, z.8JI>rzątaiięta waż 
nymi wy<'loa·!'Zeniami na a:ren:„ 
międo:yn.arooowej. iilformowała 
o nim nader skąpo i fakt ten 
ncernal uszedł uwagi opi:nii pu
blicznej. Warto wię<: chyba po
wrócić, zresztą nie po raz 
ostat<11i, do sprawy >iz~hetnej 
t ~aikże potytec-;.nej dzi.ała•1no-
ści, rozWli.j.aneiJ prze.z g.rono 
społeczn.ików spod 2lrullku 
PKPS. 

ZNAMIENNE 
DYSPROPORCJE 

Pod wz.ględEm f-orm porno.. 
cv i środków na ten cel prze 
znaczanych. prym w kraju 
wiodą Sląsk i Krak6w. f,ódź, 
znana ze swej aktywno.§cl spo 
leoznej, lfdy ehodz.i np. o po 
rądk•wanłe i upiększanie 
miasta, w tym zakresie wy
d;aje się irodowrskiem naj· 
wyraźniej jeszcze nie rozbu 
dzony~. Ogółem w kraj.!1 
edonkowle kół PKPS stano
wi~ 2,3 proc. ludności, w Ło 
d·s.i 11.a.tomia.'lł 8, '1 proc. 
Ze zbiórek i imprez na rzecz 
PKPS o:;iągnęliśmy w roku 
ubiegłym k~otę 1,2 mtn. zło
tych, gdy S°ląsk zgromadził w 
1.ym Bamym czasie 168 milio 
nów, Kra.ków - 122 miliony. 
Na 204 komite ty blok9'We ma 
my zaledwie 61 kół tel'€n<>
wych PKES. 

Znacznie żywszv oddźwięk 
społeczny wzbudza ta d:Dialal 
.ność w województw.ie łó~kim. 

gdzie istnieje już 480 kół gro 
madzkicb, zakładowych ~ blo 
kowych, skupiających ponad 
33,5 tys. o>ób, czyli prawie 2 
proc. ludności. Ni€ ulega 
wątpliwości. ±e te!!o rodzaju 
praca społeczna łat\J!'iejsz.a. j~s~ 
do oo1'rowadzenia w mnie] 
szych miastach i <J!iiedlach, 
bądź na wsi, !!dz.ie mi~zkań 
cy na ogół znają -;ię osobiśc:e . 
I choćby nawet byli zwaśnie 
ni między sobą. to ten szla
cbętny cel" •:>0trafi ich zjedno 
czyć. Niekię_~y nawet do gło 
su dojść może pożyteczny sno 
bizm. który wvwoła rywiali
za·cię. przez co rezultaty będą 
jeszc:lJe lepsze. W wielkim 
mieście. ggzie współżycae 
mie;z.kańców ma charakter 
anonimowy. te czynniki nie 
wchodza w rachubę. Lecz 
przykład Śląska i Krak_QWa 
wskazuje. żę mmn.a 7l!laleźć 
inne drogi. równie &kute~ 
wiodące do cełu. 

STAN I POTRZEBY 
Łód~kii Komitet Pomocy 

Społec.1!'Jllej wypraoowiał już 

Dzierżyńskiego mieści się w 
soliidnym drrew:nł.alnym ba.ra
ka Na pół~ch sterty rawno 
poukladanej odziefy. Wydzie 
kme pomiestz.czel\ie na ubra
nia .:z. praJ.nii" i „do pralni". 
- Kretonowych .raczej '.ll\P. 
pierzemy - upewnioo.<> mnii>. 
W prailnicaoh barozo si~ drą 
Wszyscy ohętnie oddają dre
lichy. Czy w dom.u. czy tu .• 
jednak<llWO się k!wrezą. Nie, 
nie maglujemy. Za dUŻ<> Zd.

chootl.-
Podarta, brudu&, la.ta.na, 

Wygnieoiona. . f wyirośni~ia 
jest 1a "moda" ha.I fa.brycq,. 
nych. W jednej i drugiiej s•
li. w tD.mi i w przędza.lni. 

Nie U{"oda jest najważniej
= d1a pracow.rric „Gumów
kii". Chciałyby ooe fartu
chów z kró!JkJm rękaiwem . 
lżej~h laitem, na pewn·:> 
n\e choi:a:ły1by farbuchów dre· 
lich~Y'Ch, które jatk wszyst
ko „dobrze" pójd'llie ot:rizyma 
ją w roku przysrz;łym. 

KOLONIJNYCH 

wiele pożytecznych form pra 
cy. Najbardz.iej p<>pula~m·, 
to roozdawanie odzieży, paczek 
zywnOści!Owyeh, świadczenie 
zapomóg pienię:ilnych. Ale r;ów 
nocześnie np. opłaca sie ko
repetycje dla dzieci z r<>4zi,n 
zaniedbanych. pokrywa kos; 
ty i.ch wyja'Zdów na koloruie 
letnie, prowadzi się sprawy 
alimentacyjne ocg.ainizuje sta
łą opiekę domowa dla ludzi 
!Jta,rszych i chorych (zakup;ir; 
sprzątanie. gotowanie, pa.le
nie w pie~u. iitn.). Komuś 
kupiono na raty maszynę ~ 
szycia. gd<z.ie i>idzie; zorgarui
zową.no snotkanii.e n~
ne dla l)'Odopiec;o;nych. O 
wszystkim w&pomnieć tn ~ 
sposób. 

qc ·~źdym razem, gdy j~em w Loii
h d~ie, nie omiszkam odwiedzić sq-

do.w, czyli Law Ce>urts. Rozlegle 
gm~zysko, kunsztowny falsyfikat koron·· 
kowe; gotyckiej a-rchitektury z czasów 
k'l'&owe; Wiktorii, kt&ra lubowała się w 
monumentalności, przykuwa oko turysty. 

We-..imq.t„z atmosfera jeśli nie średmCl
wieczna, to w każdym ra.zje Joostiumowa. 
Zadziwia różnorodność stylowych peTulr.; 
ich kształt oznBCZa godność przedstawici•'
fo prMva. A samo prawo tez zwycza.jowP.. 
Choć jegc zastosowanie modyfikuje i u
wsp6kześnia życie, sama jego litera, for
m'.1.lny wyraz, pozosia.jq 1Liezmiienne od 
czasów średniowiecza. 
Wchodzę na chybił trafił d.o jednej z sal. 

Sprawa o bigamię. Dla Polaka - czysta 
egrotykll'! Na lawie oskarżonych stateczny 
-młod1' człowiek, schludnie ub'l'a-ny, z ty-

Nie twierdzę, te wszystkie, 
ale większość kochających a 

W Anglii można przeżyć życie me pom· 
dając nigdy dokumentu tożsamości, któr:J 
konieczny ;est tylko przy niektórych ży
ciowych czynnościach, ja.k wyjazd za gra
nicę czy podjęcie pieniędzy z banku. Po
nieważ zaś czynno§ci te dotyczą warstwy 
ludzi bO{latszych, cala reszta obchodzi s~ 
bez mch doskornile. Nie potrzeba wykazać 
się żadnym dokumentem, żeby wyna1ąć 
pokój w hntelu, nie potrzeba go również, 
żeby zawrzeć małżeństwo. 

Pa<n X za.wiera więc małżeństwo z pG"l
ną Mary w swym rodzinnvm mieście pod 
wfosnym nazwiskiem. Gdy sprawy za.czy
na;ą przybie'l'ać zły obrót, udaje się do mia 
sta Y, by jako-O np. Tom J<mes poślubił. 
Betty. Gdy i t-u prześladuje f10 pech, 
jedzie do mia&ta Z„ by tam stanąć przed 
ołtarzem z uroczą Jenny (słowa „ołtarz" 
użylll4A tiu m~a;fo1"yc.znie - w Anglii obo· 

Korespondencia z Londynu 

MariażoVłle recydywy 
1'0W1i'Gl aqi,gielskim przedzialk.iem na ~o·kt.:. 
Klasyczny przedstawiciel ta.k zwanych bia
ł11ch koł-nierzyków, czyli urzędników ad
mmistrac...117n11ch. Jako świadkowie trzv 
młode damy, bezpośrednio poszkodowani>. 
Potrófntl bigamista, czyłi roczej trigami
sta. Jak się dowiedziałmn, woale nie po
oil 'l'ekordu. "' tej d.ziedzinie. Odwrotnie, 
1Zł6pełny przeciętnimc! 

Biga.miła jest bowiem 10 A!łglii zjawi
skiem dość powszechnym, i to to war
s&toaach biednych i średnio zamo.imych, w 
tak zwanych l<>w-er i middle cl«ss. Powód: 
.bigamia - choć idzie się zia niq do wię
zienia - jest bania w porówinaniu z roz
wodein, który koszbu;e majqtek. l ;esz
c:ze jeden wzglqd pr2emawia.jqc11 :za bige
mJ4; póki nie wykryta., nie grozi skainda
le• jak na przykład rozwód; a to „ pu
~yta:fi.skłm i konwencjona.lnym społeczeń
stw-ie ma swoją wagę. 

Co forma.lnie ułatwia bigamię? W piertt'
gzp. nędzie lwa<k dow.odó.w osobistych.. 

wiązu'Acq moc '11Clją jedy:nie śluby cywiP..
r.e). l ta,k dalej. i bClolc dole;. Teoretycz
nie rzec biorrqc, nie UoStajqce perpetuum 
mobile. Aż do momentu, kiedy bigamista 
zosbanie schwytany. I wtedy klops. Wię
zienie i U1 długoletnie. 

Uderza mnie wygłqd Ollkar:Wn.ego. Pfł-
dobny ;est oo słynnego WilS-O'na, czwwie
ka odpowiedzi11lnego - ;aik to określa po· 
Zieja bryty;ska - .2ll sławetną kradzież 
stulecia sprzed d1DU lat, de>Sk<ma.1.e wyre
żyserowany napad 1Wl pociąg. PodO"-Oień
stwo polega tu na popr-0.wności i tak zwa
nym wygl'l:dzie kulturnlnym delikwenta. 
Podolnw wszysc11 przestępcy a.ngielscy ma
jq wygląd poprM!>ny i kultu.rainy, zupeł
nie nie zdradzający .ldol.<ności do różnorod
nych czynów, które się pod tvm wyglądem 
kry'A - morderstw, pr:wz szeroki IJl8ortu
ment kf'adzieży do przestępstw pospol!
tych. wyn,ik.ajqc)łCh często ze słabości i lek
komySl1loOOci, jakq jest np. bigamia. 

EW A BERBERYUSZ 

niedoświadczonycl\ matek, wy
prawiających po raz pierwszy 
swoje dziecko na lrnlonie, po-
pełnia mnóstwo grzechów. 

PIERWSZY GRZECH 
Przy pakowaniu. Tak podró

żowała babcia i mama, więc i 
wnuczce ładuje się na drogę 
rzeczy do walizki. A przecież 
znacznie wygodniejszy jest ple
cak, który nie ogranicza swo
body ruchów i dziecko ma wol
ne ręce. A co do plecaka? W 
naszym klimacie latem mamy 
do wyboru tI"zy możliwości: u
pal, chłód lub deszcz. Ale to 
nie znaczy, że trzeba kolonistę 
obarczyć ogromnym bagażem. 
Na upal - wiadomo, strój ką
pielowy, lekkie sandałki, chu
st<!czka na głowę lub płócienna 
czapka z daszkiem. Na chłodne 
dni - dres, ciepły sweter, skar 
pety, ewentualnie rajstopy. cie
plejsze obuwie (trampki lub pól 
buty na twardej podeszwie). Na 
deszcz - płaszcz nieprzemakal
ny lub wiatrówka. Ponadto, 
dla dziewczynek - 3-4 zmiany 
bielizny, kretonowa sukienka. 
spódniczka, 2-3 bluzeczki (w 
tym jedna flanelowa z długimi 
rękawami), szorty, piżama; dla 
chłopca - 2 cienkie, kolorowe 
koszulki z krótkimi rękawami 
i 2 flanelowe z dłu~iml. 3 pod
koszulki, 1 para k!'ótkich spod
ni, 2 p.ary kąpielówek, piżama. 

Nie trzeba chyba dodawać, że 
niezbędne są takie drobiazgi, 
jak 2-3 rę<:zniki, grzebień, my
dło, kubek, szczoteczka i pasta 
do zębów, chusteczki do nosa, 
krem do opalania się. a nawet 
przybory do szycia. Solidni ro
dzice załączą do bagażu spis 
wszystkich rzeczv. 

DRUGI GRZECH 

Wał6wka na drogę. Kochają
ca a niedoświadczona matka 
ładuje do siatki jak najwięcej: 
kiełbasę, ser, masło, jajka, 
chleb. butlę n.apoJu I.„ pół skle 
pu Wedla. Jasne, że większość 
tych produktów się zmarnuje, 
a bywa, że dziecko przyjeżdża 
na kolonię od razu z niedyspo
zycją żoładkową. 

TRZECI GRZECH 
Wyprawa na dworzec. Wszy

stko zapakowane, zapięte na o
statni guzik - i odprowadza.my 
dziecko na dworze'C. My - to 
znaczy mama, tata, babcia. ro
dzeństwo. Przy odrobinie wy
<>brażni łatwo ~001e odtwo-zyt 
tłok i ścisk, jaki powstanie na 

peronie, gdy każde dziecko 
przyjdzie w tak licznej asyście. 
A przecie,;; najzupełniej wystar
czy, gdy tylko jedno z rodzi
ców towarzyszy(: będzie dziec
kl\l na dworzec, a zorganizowa
nie wyjazdu zostawi się wycho
wawcy. 

CZWARTY GRZECH 
Chcecie, żeby dziecko do was 

pisało? Najlepszy na to sposób 
- dać mu na drogę kilka za· 
adresowanych kart Rocztowycb 
i kopl'rt ze znaczkami. Jeżeli 
tak prędko nie otr.zymacie wia
domości. nie popadajcie od ra
zu w panikę. Jacek czy Agat
ka są tak pochłonięci nowym 
otoczeniem, że nie mają czasu 
na pisanie. 

Ale - uwaga! Ważne jest nie 
tylko, żebyście wy, rodzice, o
trzymali listy. kto wie, czy nie 
ważniejsze Jest. byście I wy pi
sali. Wasze dziecko czeka na 
list, a poza tym czuje się bar
dzo pokrzywdzone, gdy pan li
stonosz !'ozdaje koleżankom i 
kplegom pocztę, a ono jak nie
pyszne stoi i patrzy jak inni 
cieszą się wiadomościami z do
mu. 

PIĄTY GRZECH 
Gdy masz zbyt czułe serce I 

zatęsknisz za dzieckiem, dobrze 
cl radzę - nie wyjeżd:<a.l do 
niego. Mnie'jsza o to, że zmę
czysz się, wydasz pieniądze, ale 
narobisz mnóstwo niepotrzebne
go zamieszania na kolonii. Je
żeli co kilka dni zjawi się na 
kolonii inny rodzic, cały uło
żony p!'zez wychowawców pro
g!'am weźmie w łeb. 

SZOSTY GRZECH 
Skończył się turnus kolonijny 

- idziesz po dziecko na dwo
rzec. Szczęśliwa, !!ciskasz i ca
łujesz swoją opaloną pociechę, 
bięrzesz ją za rękę - i do do
mu. Przepraszam - to nieład
nie. Rozejrzyj się. A może wy
chowawca, który przywiózł ko
lonistów, jest w kłopocie? Nie
raz się zdarza, ze po któreś 
dziecko z ważnych względów 
nikt się nie zgłosił. Co wtedy? 
Czy zmi:czony poaróżą ma te
raz zawieźć Je do domu? A mo
że wiecej rodziców nie przysz
ło? Różnie bywa. TI"zeba coś 
wspólnie uradzić. 

Dot yehczas stałą bądz de
ryw~a poDl-OC~ objęto w ŁG 
dzi około 10 łys. osób. A 
dość nawet pobieżne oblicze
nia wsk.azują, że tych. któ
rzy potrzebowaliby pomocy 
„od za.raz'', mamy około 23 
tysięcy. 
PKPą n:e sprosta tym po

trzebom, jeśli n~e wyjdą mu 
n,a,µrzecirw aigendy terenowe 
:i!m1ych organizacji społecz
nych. jak komitety FJN. ko
mirt:ety blokowe. grupy partyj 
ne, jeśli wysiiłk:ów w tym kie 
ru11ku nie p0dejmą organiza
cje młiodzież~e. Niezbędna. 
jest również pomoo miasta. 
w kwestii zapewnienia odpo
wiednich Jo.ka.li na magazy· 
ny :i.rtykułów żywnościowych' 
i od;r.iezy, poch<>ilząeej ze 
zbiórek. Naleiy wreszcie •
stalić z~v współpracy z 
przedsiębiorstwami przemysło
wymi i handlowymi. które 
b01i obciążania sif' doda.tko
wymi kosztami mogłyby świad 
czyć na rzecz PKPS pn;edmio 
ty ziroła im zbędne. 
Sadzę jedpiak. że ~ll'Wą 

nad rzędna je.st stworzenie 'kli 
matu zr-0zurnienia dla ;,spo
łecznej pomocy". Pny-wykliś 
mv mhiemać. że P't"Oblemy te 
załatwi za nas państwo. a w 
ślad za tym DrZVSZła obojęt
ność na lud"Łkie cierpienfa li. 
krzywdy. Kasa państwowa, 
owszem. śWi.adczy fundusze, 
dziś jeszcze niewysfarczają 
ce, ale z roku na rok więk
&Ze. To jednak nie rozstrzy 
ga snrawy. Dyrektor adminl
stracyjny szµił.afa - że po
służymy się przenośl\ią -
choć trzyma w reku cały bud 
:i.et. ni€ może =óc paejen
wm. w tym ce'lu POtrzebni są 
leka.rze i pielel!Il'iarkli. 
Sprostać sprawie p<>mocv 

t.ym. kitórych życie wyrzuci
ło l1Q mareines. może jedy.-

SIODMY GRZii:CH ł!l}'e a.nnia leka:rz:v i ?ieleiinia 
Czy sześć grzechów, to mało? rek, bez białych fartuchów, 

Wysta!'czy. lecz ze wsnólczuciem w sPr-
ST. ORZEŁOWSKA cu. JULJAN BRYSZ 
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Niedzielny rajd .,Dziennika" oo ośrodkach 

U biegła niedziela należała ' t 
do najbardziej upalnych wyooczyokU SWlą eCLlle~O ,,Ua 
podczas tegor-OCZlllego la-

ta. żar la~ się z nieba. Nic 

wioo -·-· „ t,mą~ ~ Gdy żar bUe z niebo ... =====0~1~ 
<lrzące. Wprawdrziie wyibudow:mo 
kosztem około 50 tys. Zł pawi
lon handlawy, jednakże jee:t 
on nieczynny. Na prawym brze
gu wy.poczywaiący lod'Lianie
darerrunie szlllkali krQPIJi wody 
do picia ... 

nie powraca.bi do miasta, zna
lazł się tyliko ... jroen saitur!t
tor, Kolej'kli jak.ie S>ię do niego 
ustawiły były ogromne. Aż 
dziiw. że w tak rucllldwym 
J)'l:Jl'llkcie .n1kt nie pomyślał o 
lepszym zaopatrzenilll w ·naoo
je chłod?zące. 

haito się dopiero zaczyna. 

wer.., 

sal'' 
Pod~bna. sytuacja na Młyn

ku. Tutaj o godz. 11 ki-OIS!k s.po~ 
zywczy byJ zamkmięty na głu
cho. Nie było także o tej i<>'" 
<lzi.r1ie samochodu . PSS, który 
przywozi napoje, ka'llapkii. Naj
bliżS<Zy kiosk otw.a;rty by\ł a.ż 
na ul. Śląsk'iej, a więc praw-te 
kilomebr od ośrodka wypoczyn 
kowego na Mły:n:ku. W. dodaJtku 
przyjeżdżając na Młynek s·::ira~ 
nieni odpoczyn1lm łod2lian.:.e 

Nasz niedtbielony rajd wykazał, 
że jest jeszcze wiele do zro-
bienia a,by w dni świateczm'! 
przy pięlooej wpai1nej pogodz;1f' 
moina było napraiwde dobrze 
oodpooząć bez potczeby zabiti-

największą 

Otwarcie 
łódzką placówką handlową 

za dwa miesiqce 

dzial!l Old samego ral!la wyjeż
dżało za mias-to i do miejskICh 
ośrodków wypoczynku świą

teczne il'>· 
Na. Sta.waich Stefańskliego w 

Parku 1 Ma.ja. jurt o godz. lO 
tłumy ~~nącyich odpocząć 
miesZJkańeów naszego miasta. 
oblegały wy.p<\ŻyczalinJie kaja-
ików. Jest ich jednak niewiele, 
bo zalediwie 40. '.Th"zeba wic:e 
przyjechać tu wcześniej, aby za
pewnić sobie możliwość Sik.o<rzy
stania z nich. Róv.'l!llleż nie naj
lepiej wygląda tu w ruioozil.el~ 
zaopabraeni.e w naipoje chlo-

m111111m1111111111111111111111111111111111m111um1 

29 STOPNI W CIENIU ••• 
•.• wskaz;:;iwiał woz<>ra•j t.,.rmometr 
o ~- 12. B1um Pogody na 
I.,ubh•r..ku zanoiowaiło u: tem
per.atu:ę ja.ko najwyższą w 
tym ro . .k;u. Slllkocia. że łodoz.ianie 
nie mog.li sami spraWldz1ć wy
sOoko.ś<:i sł:upka rtęci. Nie }est 
la11Wo z.naleźć n.a utic<lch m ia
sta l>e<rmometr. BE-i: tego jed
nak wszyscy odozu.wall tr~i
kal:ny wprost 1.\pal, z ochłodze
n iem s,ę pl"ZY pomocy zimnych 
na.pojów W0glę-dnie lodów, by
ło je-0.:1.g.k trud!n-0. O goót. Hl 
r.a111<> już nie był-0 lodów w 
;,Grantfice". W „Łexi:ziance" nie 
można byk> dostać żac!Jnego na 
poju z !'Od.u. W „Eg,z,otycznej" 
n:a próżno ~ o god,z. 12.30 
o l<><i<Y. 

100 &OLOBOWYCH LALEK ••• 
•.. ;wrzięlo wez-Ol".aij. ud2'i.a>l w ge 
ner.ailln<J-J próbie sz.tuki „Kłoipo-
1.y cząrod·zieja", ktfua odlbyla 
b~ ~ 'I'ea.tb.r;z.e „„.t\Jr·letkin". 

W 0$R(}DKACH 
W~POC:ZYNK-OWYCH.

.„ir-ek0<rdy poni.ed.zia!kowej ~ 
~encji b ił -~iitrró.wek, gldzie 
WYll?OC'zywało ok. 50 ty.s. osób. 
Ra t<iown«:y by1i diw.a racy w 
a.kcj1. T-o.p:H s1ę 16-letnl chło
;piec i 20-iletoni mężeiy;wą. Uda 
ro się wy.cią®nąć ich w porę 
z wod;;. Nie brakowało też wy 
poozY14·.aj-ą.cyuh na baoo:tie Ani
l.any ( .\/!Ody nie ·tirze-ba już byro 
poogrzewać). f!a Młymku i na 
Oho;Jn;a-ch. Brakowało natomiast 
we w,;2y.s.kich tych ośrodtkacll, 
z wy~ątkiem Nn:ii1aony. wody do 
piicla. 

MiLE&A •• 
•.. mimo ootal<niej lc.ryty!ki w 
,,.Dzi.a."1:n.hl<lu" "{JflÓ:W z.a.bN1klo 
woazor2j rano w wiehu sklepach 
spożyiwczych. O g<>diz. 7.30 w 
sklęie J?leozin<>o-n.abiało.wym 
„OscypJ<,a." przy ul. Piot!"kow
skiej n.ie by.ło am.i mleka, a.ni 
maś1al!l>k.i. W do.datku persoalel 
p,ie uzr.iaił poi.mo.f-0.rmoować klien
tów czy na<Le,j<W:ie w ciągu 
dln4.a clnigi tir.an.1.por<t. no skle 
pu pir,;;-y ul. Jara=a 8 rano 
taokże nie <llo!wieziono mole-ka. 
1 • (Kas) 

P'IERIWSZiA STAINioCA ••• 
•. J11lieo oOW<Wego la.te zoffiałl&· 
w=o-rai 1>twarta w K<>memidllie 
Hufca ·„Ptt:omienoi.sty.ch" na Ba· 
Łuta-ch przy ul. żubalrdzkiej 2. 
z pe>.i:y toe.cz:nej akcji wczasów 
w micS<:ie kor-zysta 4:!. <Wieci. 
Wa.oiraj ooby,wały się, po uro
czystym a;pelu, z.aba.wy i gry 
n.a pv'Miet!"'2lu. Rówiniież wozo
ra.j 61k>so-oowia grupa dzdewicząt 
l chł>opców wyjechała n.a 8-<lon.io 
. wy 1lurnus do R<l@O'Wla. 
' (j. Jw.) 

wedirują od autobusu przez 
r,ra,wdzifWY „tor przeszkód", 
bowiem zaprojektowana trzy
stumetrowa alej-ka jest jeszcze 
nie wykończona. Tneba więc 
hrodzić po piasku i ceglach.. 

W Arturówlw bair leśny nir. 
mógł pomnesctc wszys·tk:ich 
n!ledzielnydh wycieczkowiczów. 
Dlatego wairto. alby przyjeii!V!
ły tu w niedrci-elę samochody 
PSS z na,pojami chłodzącymi i 
kanapkami. Wairto też chyi.">a 
;;omyśleć nad tym. a:by na ta
rasie przed „Prząśni<:2.ką". 
gd?Jie jes-t sporo mie;isca. zna
lazły się s.toHkli z parasolami. 

N a Zdrow:iu w ośrodku wy-
1>4X!fl.ynkowym KS „Tra.mw•
ja.rz" byliśmy mile za>S'looczc>.
ni ba.rd!z.o d<Jhrym przygotowa
niem ośrodka do przyjęcia tych 
wszys·bkiie.łi. kltórzy szukaja 
s"lońca i wody. 115 kaja.k.'lw., 
450 leża,ków. doskooale zao-1.i-
1rzenie miejscowej restauracii 
zairówno w naipoje chłodzące 
iaik i w kai!laipkd. obiady iw. 
Nk więc dzJi!Wlnego, że w u
bieg'łą niedzielę najlepiej rnmna 
było wypocząć właśnie na 1P
renach wy;p-OCZY!Illlrdl KS 
.. Tramwajarz". · 

Kiedy o godz. 15 Wl!'acalig
my z namego raijdu oo cen
trum Lodzi - ulica Pi.ot;rko;1;
ska była cail!lwwicie wy11Udnio
na. Ci jednak, którzy pozosta
li w mieście i chciel1i zjeść o
biad w resit.auracj i z,as<tfili w 
.. Savoyu" i w „Alrlkadid." ka1"-
tec2ki 02l11a;imiiające. że bąd;i I 
sale za•jętte, bądź też fokai mm
kmięty. A w tych restallł"aCjach. 
kltóre by'ły otwall"'te jak ~- w 
.. Sma.~oozu" przy ul. 22-Lit>- I 
ca, połowę dań z 'k.aJr.ty wyil.«e
Ś'!ono. W „SmalkOISIZIU" zabrak
ło nawet ... jaje=iicy (!) 

Przed Dw<Jl'Cem Fabryez-
nym o godz. 20. kiedy to z pod
lód?Jkicll miajsCO\V'OŚlci łodzia-

Łódzka spadochroniarka 

K. Kotlarek 
YSłonowiła 

rekord Połski 
Na Jotnlskiu AeiiOkhUlbtt Łódz-

kiego o;ibyiwały się silwki sp.;;
dochron:iwe. SpadochN)'ll·i.a•r•ka 
K.ry.styma Klo!łl!oa1relk Slka.k.ała 7. 
wysol<-OoŚCi 1500 m z natychonia
<>'t01Wym obwa>rciem sipa<lochiro
n.u. 5lk.ak.aiła diwa r.aey, gdylŻ do 
rekordu trzeba wykonać dw~ 
sk0ok.1. za pie.rwiszym razem wy
ląidowaŁa o 0,68 m od wyma.eozo
nego pt:nkt'U na ziemi. W d.n1-
gim sk".lku uzyskaJa wy.nhlt 2.02 
m. śroor..i-o więc wyipadJ.a n.a je
den skok od'lep;łość 1,35 cm, co 
jest nov1ym rekOll"dem Polski 
który · w;inosił óotychcz,as 2,9!1 
~ i na!eżM do wrocł.a·1viank·; I 
Al11nv KwalŚl!lJik. Te sko.ki odby
wały sle- w d:c-ień, a z so-boty na 
n-ied-Z'ielę p!Januje s1ę wYk:ona:ni.,.. 
pod.oobruyeh sko.ków nocnycll. 

(kJ 

Czvi zegarek? 
Kin MO Lódi Sródmieśc;e 

·!)<lSliada zega.rek męs.k-i na rę'
kę maJlikli „A:tlal!libilc". który w 
dniu 13 maja br. 7lOS1:ał skll'a
d2lion.y nie 'U!Sta!lonej oeot>;e 
Os<Jlba ;poo'Zikodowal!la proozona 
jest o zgołszeniie się do KD MO 
śródmieście (Pi.ot.kowska 212) 
pokój 42, w godz. 8-14 w ce
lu <Jldebrlłlllfa zega!'ika i z.loże
;nia wyjameń. 

Myśliwi--kolejarze 
dla młodzieży szkolnel 

Koło Lowieckie nr 4, skupia
jące wielbicieli łowiectwa spo
śrócl kolejarzy, posiada stały 
kontakt z młodzieżą szkolną 
Szkoły Podstawowej w Nowo
solnej pOd Lodzią. W tej miej
scowości myśliwi z Koła nr 4 
posiadają swój obwód łowiecki 
i ściśle współpracują z ucznia
mi w celu ochrony zwierzyny 
łownej. Młodzież dokarmia w 
zimie ptaki i zwierzęta, buduje 

domki dla ptaków ocaz niszczy 
sidła i wnyki zakładane przez 
kłusowników. Wojewódzka Ra
da Lowiecka w Lodzi przyzna
ła młodzieży ze szkoły w No
wosolnej specjalną nagrodę za 
tę działalność. Przedstawiciele 
koła wręczyli najbardziej za
służonej młodzieży nagrody w 
postaci długopisów, specjalnych 
odznak, dyplomów i słodyczy. 

. Ul;;} 

Ostatnio nast~il odbiór tech I ililfarmuje, że lódfllkli Pedet n.a
niczny PO'WTSzech!llego D<Jmu To zywa s:ię „Uniwersal". 
wa;rowego przy Placu Ni.epod- W tej chwi•ld wewnątrz u-·.v;; 
ległości. Budynek W7lllieśli pra- ją prace przy porzadkowa,niu 
oownicy ŁPBP nir 2. Olibrzymt pomiesziczeń i :ich ll!l"zą.dzaniu 
neon zarnont<>walfly na dachu - , Meble pochodzą z Gorzowskich 

Michel Seuphor 
poezia,,,.. plastyka 

ralil!ia ze sobą dbladowa·nych sia 
tek i t.oreb z kainapkami i na-
pojami. J. KHASKOWSKt 

~ - L. Olejni~c 

Dwie wysitruwy, z,oirgafilz:o-
wane osta~nio w łódzkim 
Muzeum Srz;tiuJk:i, 9wiadozą o 
wielostronnej dz.ia.ła1ności Łł'!j 
placówki. Poit>rzedruia eksp;>
zycja ,,Portret sa.rmaC'ki" przy 
pomniała ciekawy fragment 
z histo.r.i<i XVII i XVIII-wiecz 
nego mala1rs'1lwa pol&kiego. 
Natomiast · oobwarta wczoraj 
wy.sotawa cmiel Mfohela Seup
hora. przenos i nas do nowo
czesności i t.o w sposób na
prawdę iinteroouijący. 

Ten Belg z pochoctzenła, 
a naturalizowa-ny Francuz, to 
jeden z tych, kJtórzy prosto
wali i p«'O&iują drogi nowa-

Przyjemne z pożvtecznvm -
Studenci na letnich 
obozach na1kowo-badawczych 

<.tanie Obóz Mech.al!l;ilków (P'"2Y 
sa.nocl.ieJ Fa•br~e Samoch-o
dów), w ślesinie - oboz Che
m!.l Sp<:W.yW<:zej. Proble-mami 
wpłyv."t;. Ul<LW<triaJi.zac}i n.a zd.-o 
w-Otm.osc ludności zajmować 
si<: będą studenci AM na obo
zie w oS0crz;er.cowie. Bada1Jue·1n 
ud.z-ioa.«u AL. BCh, AK w wal
ce "Z hłtler<>W3kim naje'i:dźcą 
za.jmą &ię studenci UŁ w Sta
sZO'Wic.. Po1o-!lliści i pr awiniicy 
wyjadą do Nowej S~UIPi, peda
godey dio Sulejowa, eokooomiś
ci do Zagiam-la, socjologowie do 
Pętkowic. Obcok-rajOIWCY prze
bywać będą n.a oboizie dysku
syjnym w Ulko.panem. Trady
cje- W<::tk p.a>!"tyiza;noki<:b W po
W!ecie skierniewie.kim - to te
rn.a{ o·n<nu naukowe.go w Gra-
bi k. ~k1eorniew:ic. (al 

torskiim programom plastycz
nym. Jest i wnikliwym teo
retykiem i pełnym inwencji 
praoktykiem, jes-t - i m.ah
rzem i poetą. Tak więc :zimysl 
ana>H<tycZ1T1y artysty ustala w 
pewnym sensie for m Y 
jego dziel plastyo:mych. Na
tomias.t n as i rój ich tiwo
rzy Seuiplwr - poeta. 
~nowa!Ile tu prac:? 

powstały w ostatnich la1tach. 
przy czym wyboru dokonali 
dwa.j poeci polscy - J a·t1 
Brzędwwsk.i (jeden z tns:>ira
torów powsfa.nia łódZlkJego 
Muzeum Sztuki) oraz Julia.ro. 
Przyboś. Caiłość, mimo pew
nej f1r-a.gmentaryc7ll1ości, daje 
pellne pojęcie o uwooeniach 
twórczycll Seuphora, lci:oceg<> 
główną 2JQ8adą jest, jak tl> 
pi"ec:~je J 8'11 Brzęlrows lei. 
,,przede wszysL!mm posrogiwa 
nie się lilJllią prostą w pozy
cjt po'lliomej". 

Na W)"S'talw:ie, obok rysun
ków tu.soom, ooilla.oge9 i wie
loczęściowej lrompoeytjli, :r;na
lazły się również książk' 
Seupbora o różnej treści, ma
teriały iknografiC"Złle, foto
grafie itd. 

Seuphor, Wlie1ki p!'(l:Y'}aciel 
Polski, przyczynił się w pew
nej mierze do założenia przed 
Ja,ty łócl;zJ\ciej gałerii sztuki 
współczesnej. Stąd i serdecz
ny mis.trój podczas waroraj
szegio otwareia wys'!iaiwy jego 
p-rac. Przybył na nią m. i.n 
p~cz.ący Prez. RiN m. 
Lodzi - Edwaird Kaźmierczak, 
który wczoraj o godz. 10 po
dejmował u sd.ebie tego wy
bil1mego artystę firaincu.sikn ego. 

M. J. 

Wlz.<>rem Ja;t t.rl>iegłych, łódz
cy stUdenei w bie2. "Le<:ie 
ZMS-owskim" organiz.ują także 
leot.rue ob<Yzy o cha.ra-~terze na
uke>wo--badaiwc1.ym, na których 
łączą wypocz.ynek z pra.cą na
u;kową. Od kilku la-t już np. 
stucte.nci A>M z.a-}mują f.1ę ba
dani.am, problem-u zdr<>wotru>S
et l'll>d\"loSci w powiecie bełcha
t <>WSk1m. sbuden.c i UiL - za
ga>dlnie:1ioami b.aikteriologiczn y
mi i µa.r.a<Zyitologioczn,y.rn! u dllie 
Ci w Biemiczad.aeh. Gros tego
roclttlY"'h <>IX>ZÓW odbędzie się 
na tiem! kieleckiej, gdzie wła
doz.e cl:>ętmie widlzą naszą mło
d!Zież. P01byt n.a oh01zach fin.an
suj ą - ZMS, M.i.niste>rstwe> 0-
świa•t'Y i S0ko.1nictwa Wyżs>.ego 
0<rall Zl:!oWiD. Zll'.)eWitloicmy 2lD
stał ta.kże udiZ>i.aił k.adlry naouk o
wej n<>szy>eh wy.ższyoo ucze1:ni. I 
Łąomie 400 studentów wyjci
dża n.a obozy na•ukowo-bad.aw
eu.. 200 zaś n.a obóz sZJkolenio-1 
wo~wy;><>C1Zoyin•k01w:y O'ZS ZMB w I 
B0or•k•t1. 

W Sanoloo. zo11"1gant001Wan.y zo-----------·-----. 

Gespotlarka komunalna 
w perspektywie 

I Na.jwatźniejszym punktem o
, brad wcrmirajszego posiedzenia 

I 
Komisji GosPodairkii Komuna! -

~s..;;,1s.;;;..;:m1„. ~li'-~• -j i Komun.ikacj!i RN m. Lo· 
dm było omówienie kie
r1inkowego projektu proirr.i

Bezpańskie psy mu rekonstnrlroji teebnie?.oo-
2i. V".I.. odtobo godzi!ll.y 16 prze -organizacyjnej gospoda.rki ko-

00-0<1.zilam spokojnie p•rzez paorlr muna-lnęj i mieszllaniowej m. 
„Stairom.iejski". Na,gle r~ucił l'..odzi. 
się n.a mnie niewidki coo.r.ny Do lml6 i". przewiduje sle 
pies i z.aoz.ął ką.loać w nogi. Po ••-
n•iewa.z taka przygoda moż-e wz;root zu:żyoia gaoz.u świew,ue-
spot-kać i ;in.nych preechodnJ.óiw, go do 300 milil m 3 rocmiie. W 
a "'~~"s.ooza dzie·ci. chciałam t.ym celu planuje Slię budowę 
2'w.roc1.c uwagę właściwych zbio.rniika rezerwiow€;go i n,,_ 
włam n.a ;Diebe2:pie;c~e:ństwo, I rwego ga.z;ocią~ ze Sląs•ka . 
jaij{;e stwairza.)ą bezpans;ne psy. Do 1980 roku - 80 pr-o
rzucaja<-'e s1~ w biały d.zlen w cent mi·eszk.ań »w Lodzi lro-
cenitrum lThlas!a na sp<>kojnie • ~ . co . 
idąeycoh przechodniów. rzystac ~1e z 01epła. wy-

H. J„ Jełkaorz ' twaraanego w el.eiotrooiepl:ow-

ni.adl. Do tego czasu Lódź t><>
siadać będzie już 3 elek.ł.J:(>
C"ieprow,n.ie. 

Rorzb;udowa.ne zootaną zaje:;;
dtnde tramwa:jowe w Hel~ 
nówku i Choci.aaiowicaclt i :zihu 
dowane trzy nowe: na Lima
nC1Wskiego przy · GrUJnwaldzk:iej. 
WróblewekJ.ego przy N<>WYch 
Sadach i na TelefOlllicz,nej. 

B>ratk W tiodzli. 4 ty5. miejS<' 
hotelowycil. By tę k!kę ~śc'o 
wo U2JUJpellY1ić przewiduje 9ie 
modern:ie.aioję ,,Savoyu" i „Po
lolllili", pla111aje się budowP. 
hote<llU tuirystycznego rra 25il 
mdejsc i komunał.negio na 400 
W programie - •ba= cama;nn
gowia w Aa•rurów!lru. (all 

-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-

N 
ie, nie te, to;kie l>rll
zowe, z dziurkami. 
CŻyja to koszula? Tri 

nie moja legitymacja! Pan 
tu nie sfal! Jak diug-0 moź 
n« czekać?! - Tak.ie i tym 
podobne ()l<;r.zylvi mo~na ''" 
słyszeć w szatni na baRe
nie Włókniarza przy ul. Ki
lińskiego, gdzie 1111 ZJWiqzku 
z licznym-i kradzieżami 
pozastawianej na terenie 
odzieży wq>1"owade<mo oobo
wiqzek odda.wania ubrań 
pod aipiei1cę szatnia.r1'."i· 

Pomysł był maże doln·u, 
ale przygot()tl)o(l,nie d>O je.g-0 
realizacji okazało Bię nie
~ttt me n«.jleipu~. J<l!k -

inf<n'fml.jq ikzni czytelni· 
cy - w sz'Oltni_, ciasnej i źle 
zorga.nizowane3 panuje pn 
prostu baMlgGn. Szatnia-rk(I. 

Komentuiemv 

Gdzie są 
- stlarsza już kobieoo, mlł
jq.ca d-0 pomoi:y dwóch ma
łych chłopców, mimo wieŁ
kich chęci i wpr.zetmośd · 
nie jeet w stanie p-0radzić 
sobie z natłokiem i obsługa 
zdeneTWOWlm1/'Ch gości. KH 

k.a dni temu Joiedy wslwtek 
tłoku, w szatni pow&ta.l po
tężny „korek", jeden z na·· 
szych czytelni•ków czekał n« 

moie buty? 
:rwo;e u·branie pł"<ntne {l<>dz

0

i 
nę. Przychodzą.cy.eh. na b11-
sen „Wlóknia-r.w." łodzian 
denerwuje z-resz-tq nie tylk1l 
kcmieaność długiego st.a· 
nia tD kole;ce w celu od
dam hw odebTa11,ia, swoit?h 

Zakładów Wyirobów Metało
wych Przemys~u Terenowego. 
Część z nioh jest tyipov.'a. 
część 11aitomiast rostała specjał 
n.ie :zia.projektowaina óla potrzeb 
Pedetu. 
Przystąpiono talkże óo zago

spoda,rowania magazynów, za
mawiania, a na wet jt.ż 7l\VO'Że
nla masy towarowej. Zważyw
szy ogrom gmachu, prace te 
p<Jltnvają oo najmni.ej kiillka ty
godni. Rzecz w tym, by wszy
stko zaipiąć na os-ta.n guzik i 
nLe d01p.rowad:ziić do zaklóceli z 
chwilą otwrurcia placóW1ki. 

U.ni;wersal będzie pierwszym 
w Łodzi gmachem posiadają
cym ruchome schody. Przed
stawiamy je obok na :zxijęciu 
OIJwa-roie Pedetu plamuje ~ w 
III kwartaie bież. roku. Do
kładny termin j€Szcze nie zos
tal US'talony. N ajpi-awdopodoł:>-
11"..i.ej - we wmeśllliu. 

W> 
Foto: I.. Olej"!lliczak . 

Czy koniec sezonu 
truskawkowe10? 

Dz1e-nuie „War.zywa t ~ 
ce" mvglyby bez żadonego toru· 
du sprze-d.ać od 3-0-4<> t<>n tni
sk.aiwek. Tyimcuise.m t.a•l<ą hk>ś
ci.ą '!)':'zed.siębi<>rstowo to dys,po
n o<wał:o zaleci.W<<> w ciągu }ed
nego dnia. Pirzecięto!llie klle1'1to0m 
ofe<n:·Je do 10 tom. d•zie.nnie . 

J:>,nz.edł.>t.a1w.icieloei ,, Wairzyw'• u
dali sle w piątek do poiwiatu 
g.róje<:k'ego. skąd przywieźli 
zaledwie 12 ton t'l'll9ka.wek z 
od.mia.n)" j.u.ż koń=ąoej się, a 
mi.anowioie .,Am.am.as„ i „TaJ.i2-
man". Czy 01Znacza to .lto:ni= 
sezolltu vruskawkowego? - Jei<z 
cze ni'f.<l.upełtnie - w połowi-e 
przys1 . .lcgo ty.goctn.ia należy się 
spOldZif><Wać na~t~pn.ej oG.miany 
- ,..rr1.adame M-0uton." z ~od„~ 
łódO!lkich plantacjli. Ale i tu 
nie spod:mewajmy stę dużych 
>l~L. o He oo.wiem wcześnoej
szym. e>dmi.anom zaszk<>drbiły 
chłody o tyle „madame MO'U
ton"' została zaa,takowao.a przez 
pleśń. (al) 

Hej, panie, puść pa.n 
moją rękę! 

1'Zeozy, ale również 111Gm 8p!l 
s6b ich przechowywamiia. Na 
w ·ieszo,ku wiszą np. obok 
siebie buty i koszula, p&-
myiki przy oddawaniu o· 
dzieży nie należą do nad
ko-ści, a i z odebraniem 
wbaścirwych, złożonych tu 
dokumi.entów bywa cz0$em 
sp<>r-0 kl0opotu. Powtarzamy 
więc - akcję roztoc.zenia 
lepszej 0tpieki nad odzieżą 
roztargmcmych pły.wakóti; 
warto kontynuować, pod 
wart1111'kiem jedna.k, że w 
sz-atni Wlókn-iarzo, za.panuje 
lepszy niż dotąd po-rzqdelc. 

(SłĄ 



Pogot. Ratunkowe 09 
Pogot. Mo 01 400·00 soo-eo 
Kum. MO m. Łodzi Z92·2Z CO?!ldzie?WY? Okres urlopowy w aptekach 
Straż Pożarna 08 
Pogoi. Enereet, 334-28 
Informacja telefoa. 03 
Informacja PKS 265·96 
lnfonnacja PKP 5&1-U 
Pogot. Oświetl. mH: 22t-S5 
Pogot. PZMot. 533-f!l 

I JOia, Połotn.-Gl.n. 
AM D. Curle--Sklodow
~kie:I, W. Curte-SkJodow 

NYCB - wystawa gira,. ŁDK (Traugutta nr 18} "1dej IS - przyjmuje ro 
tik1 Teresy .1akubow- „Fraincja naprzód" Cfr.) -tzące 1 cbOre gl.Dekolo
skiie.1 z Wat"sza·wy. Io- od lat 11, godz. 15 ~lcznle a ctz!el<n.icy G6r
kał Klub Międzynairo- „Grek Zorba" (USA· n.a o.raa!: z dzielnlc:r P<>
d~l Prasy I Książki, jUg.) od IM Ił, eo<Sz. lesie z rejonowych po. 

Czy łodmlan!e bardizo będą 
Odczuwać urlopy w arpł.eka.::h? 
z tym pytia'llllem ~r!>cillśmv 
się do Zanąd<u Aptek m. ?,!). 
dzi. Oyv:. Lech-Skupińska za.. 
pell'Wll.ła nas, t.e w miesiąc.ach 

TEATRY ul. Na.rutowkza 8•18, 17, 20 t'adnl ..K" Pl'ZJ' uL M TEA'Dl WlELKJ ~ czynna eodz:!enrue w MŁODA GWAR.Dl.A (Zie Fornals)dej I ul. Ka- _____________ .._ .... 
Dąbrowsk iego) C. 19 godz. od 12-20. . lon.a 2) „Wzgórze" od sprzaka. IJ Klinika Poł.· 
"KD.iai Igor" 700 CUL Konst.antynow- lat 1B (ang.) g. IG, 1.2.30 G!n. AM, ul SterHnp L3 

TEATR POWSZECHNY sk:- S-10) czynne w go- 15. 17.30, 30 - ?t"mmuje rO<Uitee I 
(Obr. Stalingradu .U) d!z:lnacb 9-30 ~asa MUZA rPablan.lck• 1'13} cl>ore gtnekologicznie „ 
nieczynny CZ3"tUla do goaz. 18.3<1). ,.Rio Concbos" (pano- <'!:zleJ.nlcy Sr6d.mleśc1e z 

TEATR JARACZ& (Mo- PALMIARNIA - otwarta rama) od lat 14 (USA) rejonowych por.adn.l K'" 
ntuszki 4 a) nieczynny w godrz., 10-18, godz. Ui.45. 18. 20.15 z ul. Kopcińskiego" S2 

'l'EATR 7.15 (Traugutta o K 1 N A PIONIER (Frane!szkań„'ka t Nowotki 60 oraz t 
nieoz)'lilaly 31) „Milicja poszukuje" -Wlelnlcy Polesie z po. 

TEATR NOWY (Wdęc- POLONIA .,Rzeka tpanorama) od 1a.t 1'1 red'lli "K" przy ut. Sr'&-
kowskieg.o 15) godz. 16 czerwona" od lat 14 godz. 16, 18, 29 !:r.zyńulej 75. Szpital 
„Sluby panieńskie" (USA) godz. ie, 1.2 36 POKOJ (Kaz!lnierza Sl im. ff. Jordana, tzl Przv 

MAŁA SALA (Zachodnia 15, 17.30, ze ' ' „Gdzie jen trzeci Mdnleu 'Ml przyjmu 
93) g. 20 ,.Kańoteka"; WISŁA - ,.sami - król" od lat 14 (pOI..) ~„ rodzące- I CbOT'e !ti-

OPERETKA (Ul. Północ- wyspie" od lat 14 (jug). godz. 16, 18, 20 nekologtczn!e 'C dz:tetnl-
na 47-61) g. 19 „Domek gada, 10. u, W. Ił, 18 OKA (I'Uwtm.a n-r 34) <'Y Sródmieścle z porad
trzech dziewcząt" 20 ' ,,21>11.ll dla Aastralij· ?li „K", tJI. Plotrkow

'l'EATR ARLEKIN (Wól- WOLNO$C _ ,.3'9 S1tar ezyka" (polJ od l&t 14 <:ka 107 I 2169 or.a.z z dz1el 
czańska 5) nieczynny bn" <pan«a.ma) od godz. 111.30, „wYJ>rawa nicy Polesie z J)Ol'.adnf 

TEATR PINOKIO CK~ lat 11 (USA) gods. IO 7 :dochiei" (USA> od .• K". UL I M.a.;Ja si 
pern>k.a 1~ niieczynny 12.30. 16. 17.30, . 2' ' łat 14 ~. l'l.30. 20 ~ZJJltat !n:· li. Wolf, Ul. 

WŁOKNIARZ - Nie POLFSJE IFornałskieJ :rn ..&,gtewn,c.a:a 34-31! przy1-
MUZl!)A DAd glo;wą" (paa~rama> „Arcylokaj" (fr.) oo 'Tluje rod:<:ace i chore l?l 

MUZl!lUM BISTORU BU· ocl lat 14 (fr.) godz. lat 14 g<xi:;;o, 1'7, 19 "ek<>lo~~znle z d.:łeł;>'· 
CHU REWOLUCYJNE· JO, U.30, 15, 17.30. 20 POPULAR~"E (Ogrodowa ey Bałuty t d.złem.c:v 
GO (Gdańska 13). w _ ZACRETA - ,.Janosik" 18) „101 Dalmatyńczy· :fdzew Ocr.ae z dz!elnl<'v 
stawa sz.tandairów 18J_ (panorama·> od lat 14 ków" (USA) od li3'ł 7 ~"~le z re1·oaowej :>o
lMB. ~:y!!lllle .IJl-18. (creoeh.) gode. 1<0. ~. gociz- 16.30, „Kontry- ~= i!! „K", 'Dl. Gda~-

MUZEUM ARCHEOLOGI- 15. 17.;!C. 28 bucja" (poi.> od lat 16 .a • 
CZNE i ETNOGRAFI- TATRY J,ETNJB - "czar godz. 18.30 ChlMll'Jl:ł 'Południ 
CZNE (Pl. Wo1n~ 14) DY d&le4 " BtaeJr,VRZEDWJOSN'IB (2erom- s ..... •fat ~ e 
n ·ieezYl!lfD.e. Rock" ftJSAJ t<idt. ~'kiego '7_.-'l'lll „t>fttgle "'' · Past~. Ul. 

MUZEUM WSTORJI WŁO 20.1;$ (kl.ono czynne ty\. łodzi - Wikłng6w" (USA) '.V>g.UIJ'! 1!. 
KIENNICTWA (Piotr- ko w dnJ l>OCod!llet od lat 14 go&. IS, 17.30 Cbirurgia P6łnoe 
kowska m). Wystawa ST-YLOWY LETNJB 20 <;tzip:ita~ i.~· • Barlickiego, „ Wlóki«l!n.lctwo WCZ<O· „Nfe'Złomny wiking" REKORD (R2gowska 2l ul. 'Kopenislnego 22. 

W CZW ARTEK 29 BM. 
w irod7- 13-H.30 

NA TEMAT 

harcerskiego lata 
przez NTU 303-04 

z naszym.i ~lnik:a.mł 

Kazimierz Madalibki 
zastepca k.omenda.nta K~ 
mendy Chorą~ l.ódzkip.j"" 

ZBP I' 

i 

Janisz Bara6skl 
kierownik Wydlda.tu Pro
pagandy 

Komendy Chorągwi 
l..ódzkiej ZHP 

l bk =e.: ::=~ie '! 
Program ob<nów harcerskich 
Zabezpieczenie orga.nimeyjue 

akcji letniej 
ra1j", „Gobeliny Gał- <panorama. USA) godz „Wionetou" lI seria Laoryngok>gia: S-zp. Im. lrowskich" czy.nne od 20 l'ldno ezyn~ tyUto (panorama, od "2t 11 Barlle!<lf"g>O. al. Kooeió· ______ .,.. ____ "-
111-18. w dol pogodne) godz. 10, 12, M. .Ił, 18, ~l<iel!'O n.. 

MUZEUM KATEDRY li:· 2'11 Okulistyka• ~ttaJ lm 
WOLUCJONIZMU UŁ '\Dft:tA (.P!otrkowS!ra Ulm lłOMA (~slra 114) J'onschera .al. Mlllooo~ 
(Paa<k Sienklew~ _ Kino filmów rad·zleeklch ,,Strzel.by Apacz6w" od 'Na 14_ ' 
czynne 10-16. 50 lat kmemat°"""a!'F lat 11 <USA) godll. 10. 

MUZEUM SZTUKI (Więc radzieckiej: „Uwaga! l~.30. 15, 17.:MI, 2<1 Cbirargla ł bnTngolo. Pekaesem 

Ul'lopawyob me powinno być 
kł-Opotów z otrzymaniem ko
niecznego leku. zaopatrzeni<!! 
le.st dobt'e. Osta.tnio nie br.a
kaje nawet N Vit..a.ral<U" z tej 
ZN!<>ztą m. In. praye7>yny. 2e 
łatwi.ei JUŻ o witammy w st.a
nie naturalnym. Pu:y uklada
nliu pl.4n.u urk>pów personelu 
aptek. zWlrócono przede wsrzy
s t :am uwagę na ie. aby - pe
ryfer1ach m iasta ludnosć n ie 
była pozbawi-Ona mo~hwoi;ci 
zaopat.rywania się w lekl. Dl.a· 
tego t~ ani Jedna apteka pe
ry feryjoa nie urlopuje w cz.a
~e najbliższyeb 4w6cb mi•· 
sięey. 

W lipca z powodu url.oopów 
zamknięte będą następujące a'J)
teki: M 7 (Wólczańsk.a 37), n·r 
52 (Srebr?:yńska 67), nr 14 
(W.sehoa.ni.a Sł) i nr a (Amlii 
CzerwrmeJ 53). zamknu:ty bę
dzie ta.kże punlkt a pteom.y n.r 
3, u1. a Marea 13. z powodu 
re;montu n ieczynne będą apte
ki: nr 56 (Przybyszewskiego 
86), nt' 55 (Cie!'Zko~eg<> 5) ł 
nr es (Limanowskiego 1), 

Do 1)C';łowy lipca zamknięta 
będzie apteka ńr 13 (Obr . Sta
lingrad.u 15). Na ,OOn-a zmia
nę w god.:in.ach od W do 17 
CZYl\ll'f' będą nastę-puJąC<! apte
ki: nr 11 wi..otl'kowska U7l, nr 
17 <W'1'l>błewsklegn 34), nr 32 
(R~~ka 51), m- 60 tNarouto
wlc-za m. 

w !lii>rpnłu z powodu urto
pów za!Illknlęte będa .v,:.teki: nir 
:Ili (Zg'„t'Ska 63), Il!' l (Pa bla· 
nicka· 56) nr 9 (Obr. Stall!nttra 
du 7Sl 1 nr 35 (Dąbrowska 24) . 
W rem<"l'.lcle znajdzie się ~te
k.a nr 47 (ul. Piotrkows-ka 
113), a od 15 sierpn.da apteka nr 
54 na Stokach. Na jedną zmla· 
nę w ~erpllliu praeowa~ bę<1ą 
a.ptekl prey ul. Tuwima 19. 
Pi<J>tl"k'>WSkiej 165, Rzg~"Skiej 
147, Wróblewskiego 34, Piotr-
kMlWlkiel 2J5, Pla.cu Kościelnym 
li. . 

Nie ~e się, aby zamknie 
ele aptek z p<>WO<IU Ul'lOpć>W 
dało :sic mocJlO we zna&t. ZwY 
kle w cląg<u Upca t siet'Prlia z 
po'WIOCb? wyjazdów dzieci I ur
lo!>()Wie2Ów, spada frekwencja 
w aiptes:ach. Obroty :ol1UI i„Jsza
' ą się ok. 25 proc. W ciągu la
ta czyn.nye;1 będltie rowniet 10 
punktów a.ptecznyeh. które pra 
cowac będa na Jedna rmtane. 
Punkt skupu leków zaga:nil.cz
nych otwarty będme w itodz, 
9-18, a Wlec o dwie godZilny 
kirócej ni:t zwykle. 

'I'a.k więc za.rowno w lipcu 
'alt I w sierpniu czynnych be
dz1e n<>rmalnie 48 ap~k. N ie 
J>C>Wint'.y też wystąpić W tym 
okres!\• większe kłOl()O'tJ' z za-
op.at-rnenlem w leki. CK.a&> 

Chrońmy śliwki 
przed robakami 

Mlej'1ka St.ac~ Kwa't"a.ntamly 
I Ochrc.ny Rośhn don<>Si, źe w 
dals::ym ciągu trwa wylęg gą· 
si.mie owocówki śliwkóweczkf 
p<>woduJącet robaczywie«i ie 
śliw. Właściwym termmem wa.I 
ki z tym szkockrlkiem. w któ
rym ~bieg.i chemiczne są sku
tecznef jest momen.t wylęgu gą 
stenie z jaj do chwili wcLrąże
nia się 1ch do owoców. 

Przy mst-Osowanlu ś·rodków 
ehemtczny ch ochrODY roślin na 
leży camietać. te preparatów: 
Aoo!os. Wofa;to::c nJe m<Yź:na za
stosować w ogr ód.kach diz!ałko
wych l przydomowych. w tym 
Pr2Y.padku wolno jes t stosować 
Lebayd<l lub Fol'ithion. 

?l'"Zy c!obo-t'2e preparatów na
k!ży z;V>T.acać uwagę n.a okre.:; 
ka~eno!L D>la Lebayeidu wy
nosi oo 30 dali, a dla Folitbio· 
DU 14 dni. 

k<>Wl>lkiego 36). Wysta- Czamy kot" od w n '!O.TUS?: ('Płatowcowa łl\ ~la dziecięca: 92l?· łm. 
wa p.n. „Portret SO'lr· godz. 10, 12, 14 „Kruk" (.\'.)a?W'rama) od • OT'C'Ul•ka, ul. .A.nnil C7.er do Kryn1· cy Morsk1·e1· ntHRllllRIHlllDDllRIOHllRlllllRlllAIHUllDllOlllllOIHllllllllllllllllllHllldlllllllłlllllllll> maeki XVII I -xvm CZAJKA <Kochan6wka tat M (USA) g~. 17. W~J l5gj. 
W'ieiku". eeynna od g Aleksandrowska '.M 111!\ 19 t •rur a ~~kawo- ~~~ mocy udzleLać bęclizle tlmnacz ~. · „samotny jeidzttt" od <;TTf,OWY - S'J'UDT:JNJ' wai:zowa: Szplta1 łm . techn.iC'my. 

WYBT'AWY lat Ilf CUISIA) godz. 1'7. IVillńskie!!!'I nr ~ - BaJrhckl~. ul. Kopciń· • Do kursujących stale daleko- ~· • 
19 „P1uton 31'7" od lat 16 <kfe«o 22. bieżnych autobusów PKS w kie i(/ • li ZdJęCJ.'l maloo~razkowe -

PAŁAC MŁODZIE:ZY Im. !>NERGETYK (Al. PO'll· lfranoc.) godlz. 15.łS, 16. Toksykotogła~ Enstytut runku Swiera.dowa, Bu.'l'ka, O- d-,:1elnic;1 Bałuty (Lunan<>wskle-
~W.IM.A (ul. Mo.ru.-us:i. techniki rrj n1ec2ymle 20 .15 11.fe1ye-yny Pracy, uL Te- pola. Zakopanego, Bielska I Ko· · g? 4.71 - z ul. RaojonaJ.!.zato-
k.i 4--B). Wysta.w.a prac ~DVNTA ł'Tnwlma nr 1) <;TOK:' (Zboe~ „Twan: resy I. lx>brzegu. doszedł n.am Q6"..atn10 •--.. row od n•r 1 do 5. i z ut. Fran 
n?.grodeonyc.h i ~óż- „Fantomas„ (panom- zb;eita" od tat 1'4 Nocna pomoe tekar· autobus do Krynicy MorskieJ. ciszkanskiej od nr 57 do 61; 
~;oknycl h w Ga.!ern Pla ma) od 1.a-t M (franc.) (UC::A\ god'z. 111. 18. 21' ska, stenkiewieza 131. w ubiegłym roku, w sezonie • „P:.-obtemy rek<>ns,rukcjl dZieln !<'.a Polesie (Gdań.ska. 29) 
..,...y W toku ~ym !(002!. Ml, 12.30, 111, 17..30. <:TT""" (Ltmmmby "·!I' tP!. ffł-44 'l>t'"ZY!mU:le letnim autobus ten także kur· technic:i;no • organizacyjnej w - a ul. A. S~ruga od llll' 4S do 
l!l6&-07. ,_, ,.'Pler.Iu męł&w tNQtl nil082!en.ia ~foa.lcrn<> sował, ale na dtutszej trasie. przemyste wełnianym" - wy- łl. 

SALON SZTUKI WSPOŁ '1AT.1tl\ ~T"3'Wf-'lrn ~ J,izY" (pa.norMD&) 00 Y1a wizyty domowe \e- Obecnie - to 'est od dnia 25 kład rrig.r. ;J. Skrętnego, dziś. 
CZESNE,J CPl<>trkOIW'Sk.a ,.Hasło~ Odwaga„ {)tł laot t6 IUSA) goo~ . rl'aorzy w itodz. 19-ll. w czerwca do 2 wrzesnia - łodzia :!fi bm o gooz. u w lokalu 
86-88). Wy:sta:wa tkanin lat u (~.) ,rodz. 11;.JG \'7 .1S, ?9.30 ?. mbula<tortum lnte<mlstv- nic mogą koreystac z autobusu PTE :Ait\lllil Ludowej Ie). 
styl<l-n<>wycb A. Nabli- .,Jn&llll Gałto" od 1at :!WJT "'"'""1'1 -ą.,,.,..'11: 'I' rmym D-T?Yłmowanl 911 wyJetdżaJącego z t..odzl o icodz. wstw wo.kl,~. 
k?- - czynna ~- 16 (meikSJ'k,) goóz. „'Pndrół ll'ie z tej ziłi'· "" m~ choł'ZY z na- 7 a przybywa,acego do Krynl-
n 1e Od 10-18. 1'7.:M>. '° mi" Od lał t!J fłU""'"'', rzl-yml zachorowaniami cy Morskle1 o 16,10. Trasa wie- • "Skręcarki dwuskrętowe" 

SALON FOTOGRAFIK "' d7Je przez Ciechocinek-Toruń ~- ind: M Scbm"•t . 1 1 'll'AJA <T<'ll'tl"~ 17'1' P'Od<Z:. 1'8, 1~30, 15, l'l.30 1"teTnli;tyc-,;:n'V'l!ll "" 11:0- -Gr-udzladz. gdzie przewidzia na - ~J • • • "" a z ŁTF CPk>trkows!<.a 102) „KotY" (t>811\0!ram.a) 00 20 ~ 7ln~b tll-7. f iTmy Vol.kmann. Kł'efeld 
Wys1lawa !<>togra~ E. lat lR (franc.) god:Z. 16. N'oena pomoc l)ł~e1:- jest przerwa obiadowa (1S,3S- (NRF), )U:tlro, 28 bm. o godłz. IO 
Ho!er.a 1 A. Milk.a.l'lo- 18 :io 1"'2tJRY AP'l'lal: nfarska~ AJ. Jt~ciuszki 13•05> - Malbork. w Domu Teehnlka CPL Komu-
pola -Ceynna od godz. f I\ r?VOCłt' f.T.S......,,,,_ ~ 48, teł. SU•ll9 onył.mufe Powrót z Krynicy 0 S,30. Przy ny Par:1sk:iej 5) W sa.11 702, VTJ 
11-.19. „PJm lk> t-arzystwa" c;.m.wn. 111. 'W!'ectrow- -~ein_la teleton~Clln" pięt..-o. Na m iejscu rozdane zo-
~WABZYSTWO PBZT· <'>d. 1alt 16 (l!raac.) godz . ~'lriego tl 'Ptotl'1.rolll8\ca na -za.b'egi do domu wj łazd do Łodzi - 17,45. Autobus staną teksty odc<zytu w jęz . 
.J~ 87JftJX Pll;K 1'9 -- · 225. 7.glerśk• 148, No- ?.O<h. 1~. \tul'suje codziennie. (a) opolskmi, a ?NY dyskusji P<>- ------· 

Ca> 

••••••••••-1N11..._91111"""""""m""""""'"""""""""llll1ftl1łlllmlmtllRllftlllftlRWIRlllWllllHIRlllHmm11mnn1111111111nmmnnmmnm"""""'"u"'""'"'n1Rlllllt11111H11111n1nm11111n111m11m11111111111nn1111111111111111111n11111mn11. 

PANA. kitóry od'Miózł MARIA N iewd.adom8ka, u k ' • r • tł INŻYNIERA na stanowisku kierownika 'zakładu 
fi) Gł.. os z EN I A D R o B N B =ie w n.i~elę 18 Liściasta 38 a zg'Ubila ? ie oe· zeasme sw1a " Ustug Inwestycyjnych, techńik6w na stanowis· <~er.wca, 8'0dlll. lJl n.a u!. c-zątikę 0 brzlmien.ilu: .,Nr U U kach organizatorów Inwestycji zatrudni Przed.si .... N<>Wotki 48, proszę o po TT/J.16 pt"O'Wad.zący książ· „-

KOB01i18KA lekarz IDl·i„PJ:CK·UP" st.aa idealny wtórne sklonta.koow.an1e l<e mel.dtmkową Łódź· biorstwe. Handlu i Usług WZSP. Zgłoszenia przyj-
Wl>kokle. 17-H. Zielo.na. - sprz.edaln. .w.a.rs.zawa się. Oferty „39436" P.ra- Bałuty". 39226 g t. W dniu %'7, 'YI. br. w godz- Od 7 do 16, ulice: muje dział techniki ł inwestycji WZSP w Łodzi, 
141 3115411 g 31-38:::__72, 477ł-.k s.a, Pk>trk<llWSk_a 96. PuDEL biały prcystrev- Mochnackiego od Rzgowskiej du Kilińskiego. Piotrkowska us, pokój nr 26. 4119-k 
D

1
r KUDIWi:WICZ - spe- „WARSZA.WJr' r<>k 1002, MIELENIE tworzyw sztu tNiy zaginął. Odprowa · 2. w dniach od 21 do 38. VI. 1967 r. w gOdz. Jak • 

c,all&lia Cb<>rób __.ycz stan hairdzo dobry - cznych, Tel. 416-91, go- e2ić : żeromsldego 21 m . wyżej, ulice: Wojska Polskiego od Chryzantem •-•••••e••••••••••••••••••„•• D,.cb, Mómydl 1-16, '-Pttedam. zagr00:n.1ki 80. ru:ina 17-18. Czerwiński 11 tel. 230-'15. 39:>25 g 
w. ~ u~ ł .l.1ł p POK.Oru-rublO!katorskic- :OiiEKA:NAT~u -·---·- - ---- ·-- do toru PKP, Wiśniowa, Oświatowa, Popularna, • u w A G A • 
lit ZlłOHK.OWSKJ - 1o1pe go. z wy.godami pczy Ak:toorskiego WSTiF w SAMOTNEMU l!'ta•r.~e- Setna, Wlączyńska, Ks. Sciegiennego, Produkcyj- : ' : 
cJal.lsta cnorób weaerycz ku~bUral.ll&j rod·;z:inie moż !'Jod'Z:i uruewa:t.nl.a zagu- m·u f'l'O<PotlU~ o.p1ettę na, Strykowska od Wojska Polskiego do toru • • k • Ł d il • 
nycb., akórn:i'Cb l&-1:1, U,W!.~ z obiad.am! na N.oną legit. studencką r..ad chłopczyJ<.;em. Ofer- PKP. :. m1esz ancy o z • ·: 
~~ Sii $7'192 g godz. popołuónio.we P<>- -116/64 Wajci.eoba :lasa- ty „393&''. Prasa, Piotr· 3. W dniach od !7, VI. do t. vn. br. w godz. jak 
SPOt..DZIELMIA Leka.ny 5"UklU'je 9'a.ratzy pan. <Wińskdego,, Karolewska '<<>wska 96. 
SpecjaUstc)W „Zdlowie" ofer~y „39607" Pr.asa, 9. 394.5! g -------. ---- wyżej, ulice: Koczaskiego od Kostki Napierskiego •. Nie odkładajcie na ostatnią chwilę •. 
11nrkonu,Je ~eruiie Pl«)trk<l'W&k& 98. -JADWIGA ~•-• SOLIDNA opiek.unika do do Zagrodniki I przyległe • 
•• ,. . -· - - ---- Am„,v-...... ti:, roczn-o d!Z'lecka potrzeb • s raan. ..,....k leni _.,GL„ • wszystkie a.bi~ glne- ABSOLWENT UŁ pos.zu- ł.óclź, Cilołkowsk iego 3 11<& ;;;:' st.aie lub docho· ł, W dniu u. VL br. w godz. Jak wyżej, ulice: • P •• „ ~„ up a „..,, n. e 

kolog!.az:ne. Ał. Xośc!asx kU:je poko:ltJ ~ator-- ::gubi:l4 . pieczątkę o dl'!ąca. Re>klcie, Stern.i· Moehnacklego od nr 22 do Kutńsklego. • Unikniecie w ten sposób kłopotów e 
kl tł Mil_!< s.luegio. Tel. 486·90, wewn. hr:z.i:meruu „MHD Skl_ep <'Z8 l3 a godz. l'l-20. s. w d i b 28 i - VI 967 J 8 • DOM'ilK dlrew!niany 2~12- 26, ~- 7.»-.15.30. spozywczy 404 Łódt-Gór- • n ac .... • 1 r. " godz. alt WJ>teJ, • w okresie j~sienno-zlmo\ivym. e 
!>owy spnec!Am. wa.r- PRACU.JĄCA--panierib na i Po.lesie, u.I. TU'>-zyń- T&CHNI·K dentystycmy ulice: Okrzei, Gazowa, Pietrusińskiego, Górna, ! Tylko obecnie jeszcze składy pró\llla- I 
sza.~'3k.a 118. 39319 g p~zakuje poi!:°"1 sublo- .s.k.a 75". ~_g przyjmUJe wsizelkie pr;;- Kasprzaka, Długona od Pietrusińskiego do Os- v L , _ _,. 
riZIAŁKĘ buóofW'laną ka.to.-skiego. Oferty lłENRYKA Kołod'llieJczak ~ z zakresu protetyki. sowskiego. ; dzą sptzedał woU1drYnKOWą bez łilU• 

1
• 

(>.ad, p8Jt'ik) :i,s .km oo „;!9347" Plrasa. ~- 2an. Un iejów, Targowa, Wylron.arue szybkJe, S<>- •· W dniach ed 28 do 30. VL In'. w godz. Jak wy- ,.. nycb ograniczeń. Dutym udogo8nie-
gra.nk Pozna.ma s.prze- s ka 96· zgubiła legi.t. służbowa lldne. Reperacje na po- tej, ulice: Pabianlc:ka od wiaduktu PKP do •

1 
niem - bleł"'cym mlesl~"'u je•t mo.&ii. I r!<?m r6'ł!niet na raty. POKO.J, kuobnlę (dom wydaną przez Prezydium ~~ekaMu_:__:_Tel.. _ 312·36. -· .,. ą I .,... ~ „ 

.ronisoher, Pomań, P:l. >Al'ildowy pal'tk) zamleruę ?(Y'ł;. Rady Narodowej !'<>MOC domowa pot>tooeb 3 Maja 1 przyległe. • wośl! nabycia węcla na czeki. kt6re 
0 W1'0lllropolsld lOfll. n& podobne najchętniej Wydtz:lalł RioikllctJW.a - na. Obr, Sta·liognadlu 3 7. W dn.iacb !9 i 30. VL br. w godz. Jak wytej, 

PIANl:NO „Quand:t", stan w blo.kaeh. Wa-runil<.i do Poddębiice. Je0..p ;..a.lep pod zegarem). ulice: Wysockiego Od Rzgowskiej do Kilińskiego. • wydają wszystkie kasy zapomogowo• O 
dobry - sprzedam. Ofer omówienMl.. Wld<r.-, ul. a. W dn.łacb od c. vu do 7. vn. br • ...,. gOdz. Jak : połyczkowe. 3951/k : ty „39351" Plrasa, PkJrtr· Rokicińska 8-3. ..__._.._..._ _____ :"" j 

kO!W&ka 96. 3--PoKoJE-:-kuchnię, sta- KOM U N I K AT .o R S'"t :";,!:;ie~~e~e: Pabianicka od 3 Maja do Rudzkiej 1 ·•••••••••••••••••••••••••••••• 
FOKSTEJUERA 16-4!116- roe bUd<>Wnlctwo za.mi<!!- Z dniem 1 lipca 1967 r. Obsługa Ra· , „„. • • • • • • • •••••+. s '~o. $Ukę z metry- nlię n.a 2 poko:fe. kuch· talnej Sp-eda"- •• ORS" Odd•łał w Ło· 
ką tanio sprzedam. Wi~ u.lę lub dluży pokój z ·~ "'3 ~ PRAC O W N I C 1' PO SZU K I W A N I • • 
'!<owskiego 913 m. 1. '<uchn!ą.. Al. 1 Ma)a i1 dzt, będzie udzielać kredytu na caku- ł ® PRZEZORNY POSIA· ł 
::SKoD~ ~-1000" nO'wą ~~· 39361>;! PY ratalne tylko osobom uprawnionym, LABORANTOW do obSługt maszyn wywołu3'cycb ł DACZ SAMOCHODU • 
'<U?i"l- Oferty ~3935l!"' BEZDZIETNE malżeń- zamieszkałym na terenach miejskich, oraz tototecnników 1 techników mecnaników pre- ł ł lub MOTOCYKLA KO- ł 
~· Pi<IC:kowsk.a Y· stwo poszt.J:lcujta pokoju w tYtD również I członkom zrzeszenia cyzyjoycb przylmłe zaraz Wytwórnia Filmów Oś· ł RZYSTA z DOBRO-
„'I'RA'&ANTA-GOl"-· po -wy -:a półtora ro . Tel. p--tn„„o hnndlu I uslur - na kup- WOLNEGO UBEZ- ł n.a.ditu _ sprzedam. Fl- 26&Jro. 39362 g .„ ~- -e - wlatowych. Zgłoszenia: dział kadr WFO Łódź, ł i 
n.ansow.a 45. 39338 g PANA n.a miOO'l;k.an-i<e z no nowych l!lamochodów prze1:naczo- Kili6sktego ne, w godz. n-l3. 4~6-k · PIECZENIA. 
~FIAT-4lOO-:D"-s.Pt-zec1am . wytywlen1em przyjm.:. nych na taksówki. Pozostałym samie~ STARSZEGO INSPEKTORA l<slęeowości zatrudni •• AUTO - CASCO'' ł ut. Bron•if>ła<wy 37, godz. Abra.mowskl~ 7 m. 4, szkuJ!łcym na terenie wiejskim. a u- ł 
16-2<>. 39.i98 g f•e>n.t,_god~L-!~~--- prawnion)'m do korzystania z kredytu, Wojew6dzkie ZJednoczenie Przemysru Mięsnego. ł 
PŁOC·K - 2 pdkOJe, ku- POKOJ, kucłl'l'llię w bl<:>- jak równle:ł rolnikom i pracownikom Wymagane wytsze lub średnie wykształcenie oraz f9 · 
chnie, ~Ody, telefon kach zamienię na Wiek- ..SOP'" „_ I d kitkuletni staz pracy w ksi~owo$ci. Oferty na- ł ł za·mien~ na pok63. ku- sze. Ofert y ,.3~" Pra· ....,. wzg ę u na miejsce za- Jety składa~ w wydziale kadr Zjednoczenia, ut. ł Cdy:ł tylko ono zabezpiecza go przed ł 
cłmię, wy.gody w Łodsf. ""· Pie>trkOIW\'!lka 96. mieszkania - kredytu będzie udzielać ł szkodami powstałymi we wła•n"- ł , .... ,,.. . - SOP" S ół h i f .1 Nowa U. w godz. od 7.30 do 15,30. 4354-k " 3~ umi.t ...... 1eigio 1 m. si. !--p(}'KOJE-kuchnlę-cen " • zczeg owyc n ormac3 u- pojeździe. 

t1"llm. wyg~y. druży m..- d:zielają wszystkie punkty „ORS" I KIEROWNIKA brycady remontowej z wykształ- ł Obowiązkowe ubezpieczenie komunl- ł ..,.. __ ----.-.-
1 

t~aż, ~ienię na pokój "SOP" znajdujące się w Łodzi i na te- centem technicznym t długoletnią praktyką, bry· ł kacyjne chroni właściciela pojazdu ł 
~ z .k>tichnią In.tł> kawaler- renie wojew6dztwa 4824/k Kadzistę brygady remontowej oraz głównego me· ł d k tk ml k"d d h ł "" 11.._..::.~.Imw16.<>M~ 294-ll~upgo ·-----....... -..;...,.._.,.. ___ ..__._._,;. prze s u a sz o wyrzą zonyc „ uu. .r.ruv cbanlka do działU lnwestyc'l t remontów przyj- ł osobom trzecim. ł 
f ~ POiom samJOdrz;letne . llHlllHlmU~llllHllllllllll mą natychmiast Lóftzkie Zakłady Gastronomiczne ł PZU J)łacl • tytułu „AUTO-CASCO" ł 
ł kmnflOlrt - odnajmę "Bary" w Łothł, Obr. Stalingradu Z. Zgłoszenia: 
ł W<!UIS()W\ om Oferty· A b • 1 kl b dział kadr. 4'2'7-k ł za uszkodzenie. zniszczenie, utratę po- ł ł ~ro ..... ?..':y1osmze0ń_u~.aaru.k = utom o I U + 1w·aszkduute1ku:b jego części - powstałe + 
i 

"""' ·~· ··~ z-c~ głównego księgowego ze Arednim tub wyż-
MtAGNmSZ-=ęś1l~o seym wykształceniem ekonomicznym I wtelo1et- ł zderzenia lub najechan1·a na inne ł lże ... -tw ,_ v Pr o w a d z i kursy dla kierowców ł zapobiegają m.a "" a? Nap...-„ : •· e nią praktyką w handlu zatrudni WZSP Przeds!ę; przedmioty przewrócenia, spadnięcia, ł niepożądanej c1ąą. r.us", Kl'>SlrlaJhn, tcoleJo- wszystkich kategorii. Otwarcie kursów ł 

i DO NABY.t:IA: w.a 7„ Swldroń . Błysk.a- dnia Zł. vt. i 1. VD. - t:aplsy Tuwi- biorstwo Handlu I Usług, Zgłoszenia przyjmuje przygniecenia. piorunu. pożaru, wybu- ł 
•we wsmtJkiell uriomiie pneślemy kra- ma lS, godz. S-20, tel. 246-62 1 21z_39 dział osobowy, L6di. Kilimklep tU!. 4120-k ł chu, kradzieży, rabunku, powodzi ł 

aptekach k>we adresy Pi .._k k ł I zatopienia. ł 

ł 
• drogeriach, Ido- 1'ilYWATJii-E BłUt'<> Ma· oraz O•~ lłWS a 15, rodz. 13-20, tel. PRACOWNlKOW Z wyższym lub średnim wy-

skaeb "RUCB". trymon,lałne "Sy;re'll-ka" 232-16. Nauka Jasd1 na samochodach: kształceniem t odpowiednim stat~ pracy utru- ł Informacje i zgłoszenia: Inspektorat ł 
cena 7 d, u re- "'::'~r: zawa. E1oektora~na l l "Skoda• 1000 MB, .,Syrena lOł", .,War- dni Centrala Zbytu Artykułów Technlcznycb ł Miejski - Łódź, al. Kościuszki 57, tel. ł 

cepłę z.io zł. ~=tesw~e J.łtl.9ł=~~: szawa" I pochodne. 4742/k I j .,Technozbyt". Zgłoszenia osobiste, pL Zwycięstwa ł 455-10, wewn. 40, lub ajenci PZU. ł 
._..._._._.._ ____ ~ 11114 GM l!I DlllllllU&WWWWWUCZL z&S:EZSlLłlllllml z, n pięłro, pokój nr 1. 4497-k -++••••++•+++++..++. 
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. Łó dź \V sukurs PoznaoiQwL W co siq bawić? 
H'ielka qie·lda·: (Dalekopisem 2; festhvalu opolskiego) 

OstaJtnri 'koncert. podcza~ 
kJtórego wystąpi.li Ja.w:eaci., 

wińskiego (<wykonawczyni 
D. Lerska), „Jesteśmy O-' 
wczasach" W. Młynarski~o 
i J. Senta (wyk. W. Mly
narski) oraz „Po oo na.m io 
było" A. Skorupki i J. Za
lewskiego (wyk. J. Rawii'k). 

Jury wyrazltQ U'lllł88le dh1 
pra.cy połączonyeb orldestr 
radia i TV pod dyrekej- Hen- _ 
ryka Debicha. - małe targi odzieży wełnianej 

byt chyba najlepszy w histo
rii fe&ti·wal·i opolskich. Od· 
padły piosenki slabe, obn·iZ,\· 
jące poziom, jury r.zeczywiścle 
na.g:rodzlilo ubwory najlepsz~ 
z najlepszych. 

Po rarz pierwszy, a w1a-:: 
n iejako eksperymenfa1nie Zjed 
noczenie Przem. Odzieżowe
go rorga;niznwało trzydniową 
giełdę ubiorów z tkan·iil'l cze
sankowych i czesa11ikowo-
-zgrz.ebnych. Nowość polega 
tu na wy00rębiniendtt tegry 
typu kon traktacji z Targow 
Poznańskich. Trwająca „i.;. 
tuaJnJ.e w lódziklim PaŁacu 
Sportowym giełda dotyczy t>o
wiem zakupów na I półro
cze.. roku. przyszlego. Przy-

dlad.io • l. 
PROGRAM J 

8 OO Dziennik. 8.15 .Na mu.zyoz 
Ili.ej p;~i<>l.iJlll i ". 8.49 MÓW! tec.h
lltika. 9.\l-0 P0tra.nna mo:z.a.i.ka. 9.4-0 
"Jestem }uż duża" - słuch. IO.OO 
„Le-sni ludzie" :fragm. !h.20 u-
1'WK>IY k-<>mrpo.z. krajów romań
skicn. Il.W (L) Gra Or<k. Mando 
.l.iThisców LRPR. 11.49 „Rodzice " 
d17. ieoko"". 12.05 Wlad. 12.10 „Na 
swo.js.ką n utę". lt2.2'S R<Yliniczy 
J<wadra us. 12.40 „ Więcej, lep ie), 
ta·n ie·J". W.OO Ulubione przeboie. 
.IJ3.2(1 z operowej twórczości c,;. 
\Ros:;i.nie ::,:o. 14.00 „Rzecz.po51?<>li-
u uob<>ga narodów" - fragm. 
14.16 ,.SPor<t>C>woy w iejscy na 
stsart". 14. .30 „Od melQd-ii do m~ 
lodi1". 15.00 Wiad. 15.<IS Muzyk<i 
lud owa. 15.30 UIJWo.ry skrz.ypco
we. 16.uG „Popolu<l.n ie "' rnlodo4 
cią". 1 .r.~ Wiad. 18.00 „Nut y , 
nu~k 1 ". 18 .ł5 Kurs jęz. an.g. 19.00 
, ,Pr..aktycuna Pan i''. 19.05 „z 
.ks i ę!(ar.sk ,ej lady". 19.10 Rep. pt . 
i, Jed.!no Ly-c ie". lr9.30 Koncert . 
:W.OO Wlad. 20.31 „Pies ogrodn!
kla" słuch. 31.49 E. Granad o s: 
„Andalu!!.& " . 21.52 K~ert ży-

Znów gorąco ... 

śpieszenie o cale diwa m ie
siące zakupów wełnianej o
dzieży (kontraktacje na I ;>0J 
rocze 1968 r. odbywają się 
podczas tairgów jes1ennyd1l 
jes·t uwarunkowane dłuższym 
cyklem produk.cji tkallllai czi>
sa.nkowych i czesall'l!kowo
-zgraebnych. Tym razem moż
na więc mieć nadzieję, ie 
żadnych opóźnień d<>staw u
brań i spodnd męskich ora~ 
chł<n>ięcych, tudzież cz.eści u
biot:ów damskich i dzie,wc7R.- · 

czeń. 2o2.2.ó „Nota.tirui.k k>ulturamy". 
u.:ló „Had1owe sturuo Pi~.n
Jci". 23 .0~ ll wyda.nie dz.ien•ni.i<a. 
23.lo W i.a<J. sportowe. z:i.u Ch<wi 
la m1.11ZyJ!.i. 23.15 „Magazyn l'<>l· 
skiej Federaoj<i JaZZ><>wej". 23AS 
Utwory komp. włoskich. 24 .00 
Wiad. 11.-0ll Ka·lenda.rz Radiowy. 

PROGRAM Ił 

IJ.00 „ Czekanie na pilotQ" -
fragm. l ; .10 W obie>kt:y-wioe; nau 
ki. m.ro P0trad.Thia rodz.in.n.a. 11.25 
Konc. przed.po.!. 12.06 Z kra.ju i 
<.e świa ta . 12.25 Studio ,,Rytm". 
: 2.50 „ Zamach spr<Jed. stu la•ty". 
1.:1.00 (!:.) Komunikaty. 13.()5 (!'...) 
Kałej.d·oskop muzyoz:n.y. .L3.t-O (l:.l 
„o t,o.c1z1 p>07.a ŁOtdzią". 14.00 u 
prog.u klasycy-z.mu. 14.30 „Zielo
ne syg.n.aly". 14.45 ,,Bl<:Jcitna s<>:ta 
feta". IS.OO Cl'.yta.my "Ru.eh Mu 
zyo-z.ny". 15.30 „Przygody Miko· 
I.aja" odc. 15.SS ChwLla muzy.kl. 
16.00 W1ad. 16.05 Publlcystyk"1 
międ'ZY'll2rodoiWa. Ul..17 Mllllyk."l 
ludowa. 16.35 „Czćrn ia!ków 1933" 
- fragm . !6.45 Kwadrans m'l.l
zy~z.ny . !'I.Ol (ł,) Akt. lódr,.k l<
l/1.15 (L: „Cieka.we kartki". 17.30 
(Ł) Gra o.rkie«tra D. BN!zd;• 
17.50 (Ł) „ Calendarium kultury 
muzycz.nE'~ " . 18.20 (L) Mag.az yn 
d Ja wsi. 18.45 Melod ie rozrywko 
we. !8.:,V Uniwersytet Radiowy . 
19.00 W la"1. 19.05 Muz. i akt. 19.30 
Kale jdOS!<Op k<Ult\lll"a·lllly. 20.00 P . 
Czatkow•ki - IV 1<'ymfe>nia. 2-0.43 
Muzy>ka :acz.z.owa. :i.i.oo Z .kiraJu 
i ze świ.ata.. :łl.27 Kron.ilka S?Or 
towa. 21.4C Koncert Ork. LRPR; 
:>fl .20 „l'l<"Oha-now i Ll.tnaczarsk1 
- o kulturze i socjalizmie" 22.35 
M. RavE>.I - T r io a-moll. 2:1.04 
M~y.k.a tan. 23.50 Wiadomości. 

TELEWIZJA 
ie.oo , „Dwainascie mi.1iO!tlóW Ho

le tn<I.rów•· film dok. proo.13'Qlell
derski<?\l (Poznan). l6.45 Wtol'ki, 
C'llW8'M>k~ i soboty" fi.1m prod. 
poi. (WI . 16.55 Dziennik TV (W). 
17.00 FiJ.Jr. z seri:i: „Robin Hood'' 
(WJ. 17,:;,; „Piosenki i ta-ńce Kaill 
tonu Vo.l.aib" ' - till111 telewłizji 
sz,w.a}ca·;.«k1ej (W), 17.4-0 Kabaret 
rek>J.amowy (W). 17.50 „Asocja-
cje" - teleitur<niej (W). 18.20 
„Nad OdTą i Ba.ttykiem" (Po-
"nań) . !8.50 „M XIV od·pOW1ada" 

tiilm z se.rtii „Pod«.iemny 
fron.t" (W) . 19.20 Dobranoc (W). 
19.30 Dziennik TV (W). 2().~ Wi.a 
dom:>ści dinia (Łódź). 2().20 „Dwa 
n.aSc1e rnHio.n6w Holendró\\·" -
fl.lm ook. prod. hole>n,derskiej 
(Poomanl. lll.4-0 z cyi!c1u: „Na 
wielik i.m el<Ta·nie" (W). 22.2-0 

CAF - Uchynria.k Dzieninik TV (W). 

cych nie będzie. Producenci I 
tkanin i ubrań powimti :ixią
żyć nas za.Olj)a.trzyć. 

Zjednoczenie Prz.em. Odz:P
żowego oraz poszczególne 
zrzeszenia asortymentowe za
prezentowały handlowcom hu. ... 
towym i deta.licznym. ok. 
300 WYHÓW ocraieży. WaTtość 
całej oferty wynosi 2,5 tT11· 

liarda złotych w cenach dP
taHczinych. Jest więc w czyni 
wybierać. Te 2,5 mld złotych 
s·tanowią bowiem 1/3 całej 
przewidywanej oferty pre;.;ł

mys!u odzież.owego na l pół
rocze roku 1968. 

Drugą godną wwagi !Jim<>· 
watją jest poląezenie giełdy 
odzieżowej z giiełdą tkam.n, 
z których ta odzież może być 
szyta. Harullowcy wybierając 
modele, mogą jednocześnie 
na miejocu, na pods•tawiE> 
katalogów próbek wybrać 
tkaniny. Ja!k wi.emy, do tej 
pory odbywaro się to ina· 
czej - pocz.ą,tkowo kontrakt<>· 
wano modele odzieży, a p.> 
pewnym czasie dopiero <:l"" 
biermo tk.aininy l<Wb też ( i.v 

ciągu ostatnich dr.'1-"ll.1 lat) CTO 
wcześn·iej zamawiała tkaru· 
ny. a ubrania korntrarlctowauo 
na jesienrnych ta['gacłl. Ty;11 
razem przemysł odz.ieźx>wy w 
oparciu o ~łosrone życzenia 
odhiorców ro7.opoczlllie · zakuo 
t.kalilJiin już w dniach 3--4 hp
ca br. Kolejna giełda odbe
dzie sie również w Palacu 
Sportowym. caiw> 

Przypomnijmy werdykt. Trzv 
nagrody główne przyznano p10 
sen.kom .,Po pnistu jestem". 
W. Młynarskiego i A. Sla-

PO SODA-___ ....... ______ ... _ 
Zach!nurzen·ie przeważnie nie 

wielkk lub umiarkowane. Tern 
peratur2 maksymaln.a około 26 
stopni, Wiabry s!a.be 1ub um;ar 
kowane. z kiei-un.ków :1lmlen· 
nych. 

Jutro pc>f'(od.a ł temperatura 
beri =ia·n. 
SlońcP dziś zajdzie o go.d<Zi

nie 2<ll -06. a jutro WoZejdzJe o 
3.24. 
(Prz~-pomin.amy, ~e lmi<e<nl.ny 

Obchod2'i d!:lliś Wf.ad~W.) 

Na.grody 91>ecjalne otrzy-
mali - Cz. Niemen za „Dziw 
ny jest ten świat". Zielińs:ti 
i Mocz:ulski za „Uciekaj, u
ciekaj" w wykonaniu .. Ska•l
dów" oraz PO'llTlalcow&ki i 
Kondra~owicz za •. Trzynastr • 
iro" (wyk. K. Sobczyk). E. 
Spyrka obrzyma.J na.grodę za 
muzykę cl-O piosenek o Opo
lu , zaś K. Grześkowiak za 
interesuiacy debiut auto<r-;ld 
(.,Czv iuż minie nie k<>C'ha<'<Z" 
i .. Pa.nny z Cicibora"). Na
!troda za na.jlepszv debiuł wv
konawczy przV"Oad'ła w udT.ia
le Annie ?:P:browsk.iej ( .. Ser
ce na tem'blarku"). Nal!'t'ode 
Ja.na GwoźdzJia jury przy
znz>o p:rzewodniczącemu Tow. 
Przviadóf Opola - K. M1~
siołowi oraiz J. Sentowi; 
osta.tmiemu za akomipa,n:n-
ment óo piosenek. Jllllla GwClli
d!Zlia. 

Zmiano adresu biuro 
Wydziału Paszportów i DO 
Komenda Miejska MO w Lo

dzi zawiadamia, że biuro Wy 
działu Paszportów i Dowod-'.>w 
OsobiS'tych :oostały przeniesione 
z ul. Byt-OmSkiej 60 na al. Ko
ścius~ 19, I piętro. Przyjm.o-

wanie imiteresairntów w spra
wie wyjazd.ów za gra.nicę od· 
bywa się w ponied.ziiał•ki, śro
dy i pią•tki W godz. 8-14, Wt<>r 
kii i C21Wa•rtki w godz. 11-17.30. 
W soboty biUll'o nieczynne. 

• • • • • • • • : 
Elegancką odzież letnią na każdą otazię : • • USZYJESZ z TKANIN BAWEŁNIANYCH ZAKUPIONYCH 

.W SKLEPACH PRZY UL. UL.: 

Próchnika 15 
Jaracza 6 
Zgierskiej 7 

-_M~D~ 
~'='e'i 
-~~tv 

t'ol<IElll~'v 

Zachodniei 10 
Głównej 55 
Armii Czerwonej 4 

WOJEWODZKA HURTOWNIA TEKSTYLNA ZAOPATRZYŁA wlw SKLEPY 
w MODNE TKANINY BAWEŁNIANE, SUKNIOWE, DEKORACYJNE 

- w NAJNOWSZYCH WZORACH. 

i • • • : • • • : 
~---------------------------------------------

Tradycyjilla naęroda dzien• 
nikarzy akredytowanych pr-.,y 
festiwalu przypadła w udzia. • 
le w. Młynarskiemu i J. Wa
sowskiemu za piosenkę "W co 
się bawić". 

W co się Wlęc baJw!ić? - \'I 
dobrą piosenk~. ta.ką jaką 
słyszeliśmy pod.cz.as f.inalowe
go koncertu, ~tóry 7.decy<lo
wante odbijał pouomem od 
flr:z.ech poprzedni.eh, był świet
nym ak.ordem końcowym V 
Festiwalu Po!S'k:iej Piosenki 
w Qp<>lu. 

J. KAT 

Jo·t DZIS! 
może S·z n CSbł,J·e 

TELEllZEI 
lcr'sjowt;1 17·21-Z~ co.Iowy 

W S'K'L E PACl-ł ZURT 
I SllANŻV RADIOTECHNICZNE·J 

pr:r9 lct:JP"'tł'e ,,,. r&t Iii 

t01wpta\g 
płl:lS opbty meniputacyjne 

~®~&TI 
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Ach talk! Ter-az sobie przyipominam, że 
gdy zamY'kalem pokój, Uil:amal mi się klucz. 
Mam na.dziej~. iż to uszikodzenie zootało ju2 
usunięte. 

- Ależ oczywiście! 

- To dosk.ona.le. 
- Pokojówka panu obworey. 

- Yes. yes. Thank you. 
Mister Fionke skierował się do windy. Pt> 

drodze bagażowy odebrał od niego walWkę. 
Portier z:wrćcił się do recepcjonisty. 
- Widział pan, panie Julianie? Zna.lazł się 

Joachim Firnke! Nie było senS'll robić takie
g,o za.mies zar.ia. Po co z.a.raz mill.k:ja? Ja od 
ra2lU mówi!err,, że facet się majdzie. Ale co 
pan taki bla,iy? Żle się pa.n czuje? 

- Nie, :nie, nic mi nie jest. Trochę seix:e .•• 
Nie spałem w nocy. 

- Niech pan si.ę z;wolni. Niech pa!l id-z.ie 
do starego. Dadzą zastąpstwo. 

- Nie, diztęku:ję panu. Już mi lepiej . Wy
daje mi się, że trzeba go było wyiegity
mować. 

- Kogo? Filllkego? A po oo? 

- Jednak ro była dosyć tajemrucz.a hism-
ria.. 

- Ach, niech pan nie przesadza.. Pan jest 
1irC§JLkę przev..-ażliwtiony na punkcie tajem
niczych his'1:oriL 

Recepcjonis:a W'l'Jl'USzył ramionami. 
- Jak pan chce. Rad:ziJ!bym panu jednak 

zawiadQtnić sz;.efa. Po oo mieć póŹ!1Ji.ej jak.Jeś 
ni ~przyjemności. 

- Mme ma pan rację. 
Portier sięgnął po telefon i pOtląiczył się 

z szefem recepcji. który, d.owiedzia.wszy się 
o powrocie Joachima Finkego, polecił na.tych
miasit za.wiadomić Komendę Milicji. 

Po upływie pól godrllimy z granatowej war
szawy wysiadł Zielińskli. i pędem wbiegł do 
hotelowego hallu. 

- Gdzie jes; Joachdm F:hnke? 
Portier z uśmiechem spojmal na podnie-

conego pon=ilk<a. 
- Pan Filnke jest u siebie.. Pckój 453. 
- Kiedy przyjechał? 
- Przed niecałą godmną. 
- Wici.ział go pan? 
- No <>czY'Wiście. T.ak jak pana W!id:rJę w lej 

chwrlL ' 
Zieliń&kli. wyją? eh~ z ki<eszeni i wy

tarł spocone czoło. 
- Nieprawdopod<Jbne, zupełnie ru.-aMrd&

podiobne.. 
- Nie widzę w tym me n.ieprawdopodo~ 

nego. Gość wyjechał na kilika óni, a dzisiaj 
wrócił. 

- No dobr:.z.e, a:le przecież zn.ikinąl t.alk nie
spodz;iewa.nie... Ten klucz... ten zamek... Nie 
motna si.ę byt.o dostać óo pokoju ... 

- To pra.wóa - prz~a.l pot'ltier - ~ pan 
Fi!llke trochę na.gle wyjechał. Powinien był 

też zaiwiadomić nas o uramamd.u klucza. Ale, 
wie pan, ci cud'WZiemcy ... 

- Muszę sit: z nim :wbaczyć. Zieliński 
już bieg.ł do wiln.dy. 

- Panie poruczm.ilku! 
porti-er. 

- Słucham? . 

za.w~ za 

- Czy potni.fi S'ię pan pororumieć z pa-
nem Fi.nkęm? O iłe mi wiadomo, om. nie mó
wi po polsku. 

Zieliński przys>taną,i speswny. Uczył się w 
svkole francuskiego, na uniwersytecie liznął 
trochę niemieckiego, a.le 2Jilajomość obu tych 
języków 'była, delikalinie mówiąc, bardzo po
wierz.ahowna. Co robić? Sytuacja była :przy
kra i niezręczna. 

- Jakimi jezykami włada parn Finke? 
- Wł-oskim i angielskim - odparł porti~r. 

- Wobec tego potrzebowałbym tłumacza. 
Ja :zmam tyliko franC'USki i niemiookii. 

- Zaraz oo6 ·wykombinujemy porti-er 
podnióS'l. sh.>cha'W'kę. Po chwili weszła do 
hallu wysoka. przyS'tojrul blondvn:ka w po
pielatym kostiumie. 

- W Cz.ym mogę być panu pom.oon.a? 
Zieliński zwierzył si.ę milej pani ze swych 

kłopotów. Uśmiechnęła się uprzejmie. 
- Prosrzę ba:rdzo. Chętnie pa.nu pomog~. 
Wsiedli do windy. Zieliński na.bra.l animu

szu.. Lubił blondynki.. 
- Come in - zabrzmiał d'źwięczny, męski 

głos w odpowiedzi na pukanie. 
Pan Finke był w ciemnoszafirowym smaf

rolm. Ze zdZiwieniem spojrzał na przyby
łycli. 

- Państ<Wo w jakiej sprawie? - spytał po 
angielsku. 

Przy&toj!lla blondyin:k:a wyjaśn:Ha mu cel 
ich wizyty. Dowiedziawszy się. że ma przed 
sobą przedstawiciela milicji, mister F.irlke 
:zxl.ziwil się jesz.cze bardziej, ale u1;m:ejmym 
11ttchem WS'kazal krzesła. 

- Proozę ... może państwo usiądą. 
m~ę służyć? 

Czvm 

- Przepraszam, że parna niepokoję - rzekł 
Zieliński - a:J.e chciałbym wyj.aSnić pewne 
s.prawy. 

- Słucham pana. 
- Otóż... tak nagle i tak niepostrzeżenie 

opuści! pan hotel, że dy.rekcja CZJUla się w 
obowiązki.: zawiadomić milicję. 

Joachim Fmke roześmiał się, poikazując 
:zxirowe, biale zęby. 

- Coś podobnego! Ni.gidy nie przy.puszcza
łem. że narobię swoją osobą takiego kłopo
tu. Przykro mi. Sorry. Nie było powodu do 
alal"!llu. Jak pan widzi. poru=n.iku, nic mi 
się nie stal<>. Cieszę się znakomitym zdro
wiem. Właśnie wybieram ~ię na śniadanie 
i jeżeli można '!laństwa za,prooić ... 

Ziel!ńskli. podziękowal uprzejmie, ale za
proszeni.a nie przyjął. 

- Jak to się stało, że ulama! pa.n k.lucz 
w zam.ku? - spyta!. 

Joachim Finke bezradnym rudlem rozło
żył ręce. 

- Nie mam pojęcia. Zamykałem pokój 
i nagle pękł klucz. Wid<>CTnie musial już 
bvć uszkodzony. 

-Znaleźliśmy na pościeli i na ścian.ie 
ślady krwi. To nas zaniepok.oilo. 

- M;ewam krwotoki z nosa - wyjaśnil 
niechęt.nie Fmke. Widać było, że ten temat 
sprawia. mu ,przykrość. 
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